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Najwyższy dźwig w Warszawie

POMYŚLNY ROZWÓJ WSPÓŁPRACY GOSPODARCZEJ
stwarza gwarancję wykonania planu 6-letniego

W związku z pierwszą rocznicą podpisania w Moskwie umów gospodar­
czych polsko-radzieckich, PAP nadsyła komentarz, w którym czytamy m.in.:

Obok 5-letniej umowy o wymianie 
towarowej na sumę 1 miliarda dola­
rów z obu stron, zapewniającej nam 
dostawy cennych surowców radziec­
kich, umowa o kredytowych dosta­
wach inwestycyjnych jest wyrazem 
przyjacielskiej pomocy, udzielanej 
Polsce Ludowej przez Zw. Radziecki.- 
Pomoc ta jest ważnym ogniwem współ 
pracy gospodarczej państw demokra­
cji ludowej i ZSRR, które ostatnio po 
stanowiły powołać do życia Radę 
Wzajemnej Pomocy Gospodarczej.

Umowa inwestycyjna opiewa na 
450 milionów dolarów, stanowiących 
równowartość dostarczanych Polsce 
przez ZSRR na warunkach kredyto­
wych całych obiektów przemysło­
wych i ważnych urządzeń dla zwięk­
szenia potencjału produkcyjnego na­
szego przemysłu. Dostawy te realizo­
wane będą w okresie do 1956 r.

Umowa dzieli się na dwie zasad­
nicze części.

Pierwsza z nich dotyczy dostarcza­
nia całych obiektów przemysłowych. 
W ich liczbie znajduje się wielka no­
wa huta, której pełne uruchomienie 
przyczyni się prawie do podwojenia 
produkcji polskiego hutnictwa powo-

jennego, wielkie elektrownie, kilka 
zakładów przemysłu chemicznego o- 
raz cementownia.

Dostawy te umożliwią nam stwo­
rzenie nowoczesnego, szeroko roz­
budowanego przemysłu chemiczne­
go, podwyższą potencjał naszej e- 
nergetyki o okol i 500 tys. kW za­
instalowanej mocy, zwiększą pro­
dukcję cementu o około 300 tys. ton 
rocznie, pomogą skompletować i roz 
budować przemysł włókienniczy. 
Dzięki tym dostawom będziemy mo 
gli bardziej intensywnie prowadzić 
wiercenia naftowe, uzupełnimy 
urządzenia górnictwa węglowego, 
zwiększymy bazę mechanizmów bu­
dowlanych.
ZSRR okaże przy tym pomoc tech­

niczną przez wykonanie projektów 
technicznych, pomoc w montażu i u- 
ruchomieniu fabryk oraz przekazanie 
doświadczeń produkcyjnych.

Druga część umowy przewiduje do-

stawy urządzeń przemysłowych i in­
nych, nie wymagające specjalnego 
projektowania. Tu należy ciężki 
sprzęt budowlany, obrabiarki, prasy, 
sprzęt dla przerńysłu węglowego, hu­
tniczego, naftowego itd.

Rok ub. stał pod znakiem inten­
sywnych prac wstępnych, koniecz­
nych dla projektowania poszczegól­
nych fabryk. Na tym odcinku strona 
polska spotkała się z szeroką pomocą, 
udzielaną przez specjalistów radziec­
kich.

Jeżeli chodzi o drugą część umo­
wy, to już w roku ub. nadeszły 
pierwsze partie sprzętu naftowego, 
którego nikt, poza ZSRR, nie mógł, 
względnie nie chciał, dostarczyć w 
tak krótkich terminach. Wszystkie 
nasze wysiłki w tym kierunku, po­
czynione na rynku amerykańskim 
spotkały się ze zdecydowanym prze 
ciwdziałaniem ze strony czynników, 
reprezentujących w handlu zagra­
nicznym politykę dyskryminacji w 
stosunku do państw socjalizmu i de 
mokracji ludowej.

Powszechna służba wojskowa
w Niemczech zach.
na rozkaz USA?

BERLIN (Telepress). Szef bezpie­
czeństwa w amerykańskiej strefie o- 
kupacyjnej ujawnił plany zachodnio- 
niemieckich polityków, którzy na roz­
kaz USA zamierzają stworzyć armię 
policyjną, na zasadzie przymusowej 
służby wojskowej.

Plan opracowany został przez mi­
nistra spraw wewnętrznych Półn. Nad 
renii — Westfalii, oraz przez mini­
stra spraw wewnętrznych — Seve- 
ringa.

Pomimo zamerykanizowania wyborów 
lewica japońska odn osła duży sukces 
»Japonia może pójść śladem Chin. .«

TOKIO (Obsł. wł.). Komuniści łącznie ze sprzymierzoną z nimi partią 
chłopską zdobyli o 38 mandatów więcej ,niż w poprzednich wyborach (42, 
poprzednio 4), uzyskując 3 i pół miliona głosów, t. j. 9,6 proc, wobec nie­
spełna 1 miliona w 1947 r. Podkreśla się, że w 31 okręgach kandydaci ko­
munistyczni byli o krok od zwycięstwa i nie uzyskali mandatów jedynie 
ze względu na specyficzny podział na 
muniści odebrali w pierwszym rzędzie

W r. b. otrzymamy — jak to już 
sygnalizowano — ciężki sprzęt budo­
wlany, jak koparki, spychacze gąsie­
nicowe, zgarniacze, dźwigi budowla­
ne itd. W obliczu ogromnych zadań, 
jakie w r. b. stoją, przed budownic­
twem polskim, dostawy ciężkiego 
sprzętu budowlanego z ZSRR nabie­
rają specjalnego znaczenia.

W niedalekiej przyszłości oczekuje 
się podpisania wielu dalszych kon­
traktów. Szczególnie zaawansowane 
są rozmowy w sprawie sprzętu dla 
przemysłu cynkowego, hutniczego, 
węglowego i in.

Należność za dostawy, przewi­
dziane w umowie — spłacana bę­
dzie naszym eksportem stopniowo 
w ciągu 5 lat po wykonaniu każdej 
dostawy. Zaznaczyć przy tym nale­
ży, że nie wpłacamy żadnych zali­
czek przed dostawą, podczas gdy 
normalnie w stosunkach 
wych z innymi państwami prakty­
kuje się wpłacanie przed dostawą 
zaliczek w wysokości 30—50 proc, 
wartości dostaw.
Na specjalne podkreślenie zasługu­

je ponadto fakt, iż Zw. Radziecki za­
sila naszą rozbudowującą się gospo­
darkę cennymi obiektami fabryczny­
mi i urządzeniami przemysłowymi w 
okresie realizacji własnego planu 5- 
letniego.

Pomyślny rozwój polsko-radziec­
kiej współpracy gospodarczej w 
ogóle, a na odcinku umowy inwe­
stycyjnej w szczególności, STWA­
RZA ISTOTNĄ GWARANCJĘ WY­
KONANIA NASZEGO PLANU 6- 
LETNIEGO.
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Najwyższy — bo liczący 60 m — dźwig ustawiło Społeczne Przedsiębiorstwo 
Budowlane przy wielkiej wieży Centrali Telefonicznej na Zielnej. Do czerwca 
gmach Centrali będzie odbudowany w stanie surowym. Po zakończeniu 
wszystkich prac znajdą tu pomieszczenia najbardziej nowoczesne urządzenia 

telefoniczne, które obsłużą abonentów stolicy.

okręgi wyborcze. Głosy uzyskane ko- 
socjal-demokratom.

Jak donosi korespondent oficjalnej 
franc. agencji prasowej AFP, poważ­
ni obserwatorzy polityczni w Japonii 
utrzymują, że zwycięstwo komuni­
styczne „pozwala przewidywać, iż Ja 
ponia za kilka lat będzie wyglądać

■ ................. —— 1

WZÓR WSPÓŁPRACY
ESLI powiemy, że powołanie przez nie tylko hamuje a nawę1 niszczy siłyTESLI powiemy, że powołań

J kraje demokracji ludowej i ZSRR 
„Rady Wzajemnej Pomocy Gospodar­
czej“ jest doniosłym wydarzeniem 
międzynarodowym — stwierdzimy po 
prostu fakt. Fakt, który z każdym 
dniem będzie coraz bardziej oczywi­
sty.

Na czym polega NOWOŚĆ tego fak­
tu?

Kraje, które powołały wymienioną 
organizację, związane są od kilku już 
lat silnymi i licznymi węzłami współ­
pracy gospodarczo-politycznej. Wza­
jemne stosunki ekonomiczne między 
tymi krajami wykazują stały i pomyśl 
ny rozwój, który wyraził się nie tylko 
w rosnącym bezustannie obrocie towa 
rowym, aie i w powstawaniu nowych 
form współdziałania techniczno-gospo 
darczego, jak np. między Polską a 
ZSRR oraz Polską a Czechosłowacją.

W Polsce nie ma potrzeby rozwo­
dzić się szerzej nad rolą i wagą współ 
pracy krajów demokracji ludowej i 
Zw. Radzieckiego. Wiemy, co i ile tej 
współpracy zawdzięczamy. Wiemy, 
jak korzystnie wpłynęła ona na tempo 
odbudowy. Wiemy też, że w najcięż­
szej sytuacji gwarantowała nam nie­
zależność od międzynarodowego kapi 
talu, a zwłaszcza od dyktatury pronie­
mieckich kół finansjery amerykań­
skiej. Wiemy wreszcie, że zarówno za 
sięg tej współpracy, jak i zasadnicza 
jej odmienność od stosunków między 
pożerającymi się nawzajem państwa­
mi kapitalistycznymi płynęły z głębo­
kiej solidarności, z głębokiej zbieżno­
ści interesów narodowych krajów de­
mokracji ludowej i ZSRR oraz z podo­
bieństwa celów społecznych.

JEDNAKŻE ta cenna i nieodzowna 
współpraca biegła dotychczas to­

rem stosunków tylko DWUSTRON­
NYCH. Między Polską a ZSRR, mię­
dzy Polską a Czechosłowacją, między 
Polską a Bułgarią, między ZSRR a 
Czechosłowacją, itd. itd. Daiszy roz­
wój gospodarki narodowej każdego z 
krajów demokracji ludowej i ZSRR 
wymaga, aby — OBOK stosunków 
dwustronnych — rozwinęła się rów­
nież współpraca i pomoc WIELO­
STRONNA i wielostronnie organizo­
wana. I w tym tkwi jakościowa NO­
WOŚĆ „Rady Wzajemnej Pomocy Go 
■podarczej“.

Powołanie tej organizacji okazało 
się tym bardziej konieczne i wskaza­
ne, że wbrew obłudnie głoszonej zasa­
dzie „wolnego handlu międzynarodo­
wego“ niektóre rządy państw kapita­
listycznych z USA na 
wobec krajów demokracji ludowej i 
ZSRR stosować politykę ograniczania 
wymiany handlowej, politykę dyskry­
minacji gospodarczej, a nawet bojko­
tu. Ujawniło się to zwłaszcza po wpro 
wadzeniu osławionego „planu Marshal 
la“. Posługując się „programem Odbu­
dowy Europy“, kapita; amerykański
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czele zaczęły

wytwórcze krajów „wspomaganych“, 
lecz ponadto „reguluje" odpowiednio 
ich stosunki handlowe z państw, de­
mokracji ludowej i ZSRR. Przykła­
dy cisną się same pod pióro — i pcw 
ne wyjątki, dyktowane życiowymi ko 
niecznościami niektórych krajów 
„zmarshallizowanych“, potwierdzają 
jedynie regułę. Rzućmy np. okiem na 
stosunki gospodarcze między Polską a 
Francją, lub Włochami. Czyż nie mo­
głyby one być — i czy nic byłyby — 
znacznie rozleglejsze, gdyby nic wędzi 
dła, narzucone przez USA? Cóż dopie 
ro powiedzieć o jawnym bojkocie go­
spodarczym, jaki wobec Polski i in­
nych krajów demokracji ludowej o- 
raz Zw. Radzieckiego stosują St. Zjed­
noczone!

POLSKA — by ograniczyć się do 
spraw najlepiej każdemu z nas 

znanych — dowiodła wielokrotnie, że 
gotowa jest — mimo różnic ustrojo­
wych — utrzymywać i rozszerzać sto 
sunki handlowe z krajami kapitali­
stycznymi. Rzecz jasna — na zasa­
dzie pełnego równouprawnienia oraz 
równowagi korzyści wzajemnych 
Warto podkreślić, że pod tym wzglę­
dem fakt utworzenia „Rady Wzajem­
nej Pomocy“ niczego nie zmienia. Nie 
ma tu bowiem żadnej tendencji do ja­
kiegoś gospodarcezgo samoogranicze- 
nia. Bułgaria, Czechosłowacja, Polska, 
Rumunia, Węgry i ZSRR nie zamyka 
ją się w jakimś systemie izolacji go­
spodarczej. Przeciwnie: połę?, ująć 
współpracę między sobą, kraje demo­
kracji ludowej i Zw. Radziecki PRZE 
LAMUJĄ IZOLACJĘ GOSPODAR­
CZĄ, jaką próbował je otoczyć kapitał 
amerykański.

To że „Rada Wzajemnej Pomocy 
Gospodarczej“ jest „organizacją o- 
t war tą“ dobitnie tę prawdę podkre­
śla. Ale mylą się amerykańscy md gna 
ci finansowi, jeżeli sobie wyobrażają, 
że swoją polityką „licencji wywozo­
wych", która „promieniuje“ rizrież 
na państwa zmarshałlizowanc, potra­
fią wstrzymać czy chociażby lylko o- 
póżnić rozwój potęgi ekonomicznej 
Zw. Radzieckiego i krajów demokra­
cji ludowej.

Tworząc „Radę Wzajemnej Pomocy 
Gospodarczej“; mobilizując nie wyko 
rzystane dotychczas możliwości współ 
pracy — kraje te dokumentują przed 
światem swoją zwartość i niezłomną 
moc łączącej je solidarności. I dają za 
razem narodom świata wzór współ­
pracy, opartej na zasadzie pełnej rów 
ności. Wzór współpracy, która PRZY 
ŚPIESZĄ rozwój gospodarczy i UMAC 
NIA SUWERENNOŚĆ każdego z uczę 
stniczących w „Radzie“ państw. Wzór 
współpracy, która pozwoli krajom 
demokracji ludowej jeszcze wydatniej 
podnieść dobrobyt ludności — i budo­

wać socjalizm. w.

tak jak Chiny obecnie, chyba że za­
interweniują czynnie Amerykanie“.

MOSKWA (PAP). Agencjä TASS 
donosi z Tokio, iż według danych 
opublikowanych w prasie japońskiej 
wyniki wyborów do parlamentu wy­
padły następująco:

Z ogólnej liczby przeszło 37 milio­
nów wyborców, którzy wzięli udział 
w wyborach, na partię liberalno-de­
mokratyczną głosowało 15.834.255, 
czyli 42.8 
tyczną — 
na partię 
czyli 13,3

Partia
3.577.940 głosów, czyli 9,6 proc, ogól­
nej liczby uczestników głosowania. 
W ten sposób partia komunistyczna 
otrzymała o 2.575 tys. głosów wię­
cej, aniżeli w roku 1947.

Partia socjalistyczna straciła w 
porównaniu z wyborami w roku 1947 
przeszło 2.235 tys. głosów, a partia 
demokratyczna — 915 tys. głosów.

Zasługuje na uwagę fakt, że w 
wyborach upadły kandydatury wielu 
działaczy partii socjalistycznej, de­
mokratycznej i liberalnej, zamiesza­
nych w skandaliczne afery, wykryte 
w roku ubiegłym.

Do dnia 24 stycznia złożono 1276 
raportów o wypadkach pogwałcę, 
nia ustawy wyborczej.

głosowało
proc., na partię demokra- 
6.025.181, czyli 16,3 proc., 
socjalistyczną — 4.941.300, 
proc.
komunistyczna uzyskała

Rozmowy polsko - rumuńskie
w drugim dniu pobytu delegacji Rządu RP w Bukareszcie
Uroczyste przyjęcie w Zgromadzeniu Narodowym

BUKARESZT (PAP). W drugim dniü pobytu pólskjej .dęlegacji ■ rządo­
wej w Bukareszcie odbyły się rozmowy polityczne z członkami rządu ru­
muńskiego.

Następnie polska delegacja rządowa 
udała się do pałacu Wielkiego Zgro­
madzenia Narodowego, gdzie oczeki­
wali ją premier dr. Petru Groza i 
min. spraw zagranicznych Anna Pau­
ker. Delegację polską powitali prze­
wodniczący Prezydium Wielkiego 
Zgromadzenia Narodowego Constantin 
Parhon, wiceprzewodniczący Prezy­
dium: Petru Constantinescu - Jasi, Mi 
Hhil Sadoveanu i Jon Niculi oraz se­
kretarz Prezydium Marin Jonescu.

Przewodniczący Prezydium odzna­
czył orderem Gwiazdy Rumunii I kia 
sy min. Rabanowskiego i orderem 
Gwiazdy Rumunii II klasy—wicemin. 
Grossfeida. Jak wiadomo, pozostali 
członkowie delegacji polskiej zostali 
odznaczeni orderem Gwiazdy Ru­
munii podczas zeszłorocznego pobytu 
delegacji rumuńskiej w Warszawie.

Rumuńskie odznaczenia państwowe 
nadano również szeregowi innych oso­
bistości przybyłych z polską delega­
cją rządową do Bukaresztu. Podczas 
uroczystości wręczania orderów obec­
ni byli ambasador R. P. w Bukaresz­
cie dr. Piotr Szymański i ambasador 
Rumunii w Warszawie Jon Raiciu.

Polska delegacja rządowa podejmo­
wana by ła -następnie -śniadaniem -przez 
przewodniczącego Prezydium Parho- 
na. W godzinach wieczornych członko 
wie delegącji obecni byli na przedsta­
wieniu galowym w operze państwo­
wej. '

BUKARESZT (PAP). 24 stycznia 
jest dniem rumuńskiego święta naro-

dowego. Mimo, iż dzienniki rumuńskie 
nie. wychodzą zwykle w dni poświą- 

itećSn^. itikąząły się one ' tymr,.-i»^ 
dnia 25' styczn-ia, by -poinformować 
swych czytelńików o.przebiegu wizyty 
polskiej delegacji, rządowej.
" Dzienniki rumuńskie zamieściły-ob­
szerne- sprawozdania..z. powitania „de­
legacji polskiej i pełne teksty prze­
mówień obu premierów, podkreślając 
fragmenty, odnoszące się do współgra 
cy1 krajów demokracji ludowej, i 
Zw. Radzieckiego oraz do współdziała 
nia w ramach frontu pokoju przeciw 
ko podżegaczom wojennym.

»Dobrodziejstwa« planu Marshalla

0140 proc, wzrosła w Belgii
liczba bezrobotnych w ciągu roku

BRUKSELA (Obsł. wł.). Jak wyni-' 
ka z danych opublikowanych przez 
belgijski Urząd Statystyczny, Zakład 
Ubezpieczeń Społecznych w Belgii wy 
płacił w ciągu 1948 roku tytułem za­
siłków dla bezrobotnych 2 miliardy 
96 milionów frb.

Na sumę tę złożyły się składki człon 
ków belgijskiego ZUS-u (robotnikom 

-w Belgii potrąca się 2 proc, zarobków

Zwycięski marsz wojsk ludowych
Nankin pod obstrzałem artylerii
Paniczna ewakuacja stolicy do Kantonu

LONDYN (PAP). Agencja Reutera podaje z Nankinu, że ministerstwo 
spraw zagranicznych Chin kuomintangowskich zawiadomiło ambasady 
i poselstwa o przeniesieniu siedziby rządu do Kantonu. Kończy się po­
śpiesznie likwidację ministerstw w Nankinie.

LONDYN (PAP). Agencja Reutera 
donosi, że odddziały chińskiej armii 
ludowej zajęły miasto Puczen, odda­
lone o 9 kim. na północ od Nankinu. 
W ten sposób stolica Chin kuomintan­
gowskich znajduje się już pod ob­
strzałem artylerii wojsk ludowych.

Agencja Sinhua podaje, że wojska 
ludowe zajęły w prowincji Anwei mia 
sto — Hefei.

Uzyskanie dalszych wiadomości o 
sytuacji wojskowej okazało się we 
wtorek prawie niemożliwe wobec te-

Podwyżka cen chleba
w Niemczech Zachodnich

BERLIN (PAP). Według doniesień 
z Frankfurtu nad Menem przedsta­
wiciele władz niemieckich zapowia­
dają podwyżkę ceny chleba co naj­
mniej o 20 proc, w związku z wpro­
wadzeniem w życie nowych uchwał 
władz anglo-amerykańskich w spra­
wie importu i eksportu w Niemczech 
zachodnich. Ponadto oczekiwana jest 
zwyżka cen innych produktów.

Normy chleba mają być w najbliż­
szym czasie zmniejszone.

go, iż wydział informacyjny dowódz­
twa wojsk Kuoniintangu opuścił Nan­
kin, udając się w nieznanym kierun­
ku

Jak słychać, armia ludowa posu­
wa się na szerokim froncie w kierun 
ku Jang-Tse-Kiang. Znajduje się 
ona w odległości zaledwie 5 kim. od 
przeprawy pod Czin-Kiang, o 60 
km. na wschód od Nankinu. Jest to 
jeden z kluczowych punktów linii 
kolejowej Nankin — Szanghaj.'Po­
twierdzają się wiadomości, że rząd 
Kuomintangu wycofuje wszystkie 
swe wojska na drugi brzeg rzeki, 
stanowiącej ostatnią naturalną zapo 
rę przed Nankinem.
W Nankinie krążą pogłoski jakoby 

rozpoczęły się już wstępne rokowania 
pokojowe.

Yuan Ustawodawczy (parlament 
kuomintangowski) postanowił w dniu 
25 b.m., że wszystkie urzędy będą 
w sobotę wyewakuowane z Nanki­
nu. W związku z tą decyzją więk­
szość urzędników kuomintangow­
skich rozpoczęła paniczną ucieczkę 
z miasta.
Korespondent agencji Reutera pod­

kreśla, że większość połączeń telefo-

nicznych w Nankinie nie działała już 
we wtorek w południe. Personel ofi­
cjalnej Chińskiej Agencji Prasowej 
również opuścił Nankin. Linia kolejo­
wa Nankin — Szanghaj jest do tego 
stopnia przeciążona, że pociągi w kie 
runku południowo-wschodnim odcho­
dzą z wielogodzinnym opóźnieniem.

na fundusz bezrobocia) oraz subwen­
cje skarbu państwa, który w ubie­
głym roku wpłacił do kasy Zakładu 
Ubezpieczeń Społecznych, tytułem za 
siłków dla bezrobotnych 1 miliard 12 
milionów frb.

W Belgii notowano w ubiegłym ro­
ku przeciętnie 129.203 bezrobotnych 
dziennie. Liczba bezrobotnych wzro^ 
sła w ciągu roku o 140 proc,

...a w Holandii nie lepiej
HAGA (PAP). Prasa holenderska co 

laz częściej zwraca uwagę ną . pogar­
szanie się i tak już ciężkiej sytuacji 
gospodarczej kraju na skutek „pomocy 
amerykańskiej“ z tytułu planu Mar­
shalla.

Dziennik Het Freie Folk** 
stwierdza wręcz, że Holandia znała, 
zła się na polu gospodarczym w śle­
pej uliczce. Dziennik widzi jedyne 
wyjście z tej sytuacji w obarczeniu 
mas pracujących nowymi ciężarami 
i w żądaniu od nich nowych ofiar
HAGA (PAP). Na skutek przedłu­

żającego się strajku robotników por­
towych w Amsterdamie, wstrzymano 
całkowicie żeglugę w tym porcie.

Rząd Malana ponosi odpowiedzialność 
za krwawe wypadki w Durbanie 
Smuts złożył votum nieufności gabinetowi

LONDYN (PAP). Przewodniczący 
Kongresu Hinduskiego w Transvaalu 
— Dadu, oświadczył na konferencji 
prasowej w Londynie, że główna od­
powiedzialność za krwawe wypadki, 
do jakich doszło w Durbanie pomię­
dzy ludnością murzyńską a hinduską, 
spada na faszystowski rząd Malana. 
Rząd ten nic nie uczynił, aby ulżyć 
doli 40 tysięcy bezdomnych Hindusów, 
którzy znajdują się obecnie w obo­
zach dla uchodźców.

LONDYN (PAP). Agencja Reuttra 
donosi z Kapsztadu, że przywódca opo 
zycji w parlamencie Unii Południo­
wej Afryki — gen. Smuts, złożył wo­
tum nieufności rządowi Ma’ana.

W wygłoszonym w parlamencie 
przemówieniu Smuts oświadczył 
że ostatnie rozruchy w Durbanie wy 
wołane na tle rasowym, stworzyły 
w południowej Afryce nader po­
ważną sytuację, która odbije się ró 
wnież 
ju.
Smuts 

nawiści 
dusami może doprowadzić w konse­
kwencji do gwałtownych tarć i żarnie 
szck pomiędzy ludnością południowej 
Afryki, narażając na niebezpieczeń­
stwo również i białych.

na życiu gospodarczym kra

podkreślił, że podsycanie rid 
pomiędzy Murzynami a Hin*

W rocznicę podpisania polsko-radzieckich umów: towarowej i inwestycyjnej

między Polską a Zw. Radzieckim



Konferencja wojewodów Protest polskiego ruchu zarodowego
przeciwko próbom rozbicia jedności ŚFZZ

i przewodniczących VVRN
Kancelaria Rady Państwa w poro­

zumieniu z Min. Administracji Pu­
blicznej zwołuje 28 i 29 hm. konferen 
cję przewodniczących wojewódzkich 
rad narodowych, wojewodów i dele­
gatów prezydiów wojewódzkich rad 
narodowych.

Porządek obrad przewiduje dysku­
sję nad dwoma referatami: rewizja 
budżetów samorządowych na r. 1949 
i charakterystyka gospodarki samo­
rządowej wojewódzkich ziwiązków sa­
morządowych i zadania wojewódzkich 
rad narodowych na r. 1949.

W. Brytania popiera
niemiecką akcją rewizjonistyczną

Antykomunistyczna nagonka
w Anglii

LONDYN (TELEPRESS). Premier 
Attlee oświadczył ostatnio, że w toku 
antykomunistycznej czystki zmniejszo 
no płace i przeniesiono na mniej od­
powiedzialne stanowiska 11 pracowni 
ków administracji państwowej.

Przynależność tych ludzi do partii 
komunistycznej nie została sprawdzo 
na i wystarczyło samo podejrzenie, 
aby objąć ich czystką antykomuni­
styczną.

Konferencja partyjna SED
rozpoczęła obrady w Berlinie

BERLIN (PAP). 25 bm. w sali posie­
dzeń Niemieckiej Komisji Gospodar 
czej nastąpiło otwarcie konferencji 
partyjnej Socjalistycznej Partii Jed­
ności Niemiec (SED) w obecności 550 
delegatów. Na konferencję przybyły' 
delegacje zagraniczne: radziecka, pol­
ska, czechosłowacka, rumuńska, wę­
gierska, bułgarska, francuska, angiel­
ska, włoska, hiszpańska, belgijska i 
austriacka. Przybyli również przed­
stawiciele innych partii niemieckiego 
bloku demokratycznego.

Zebranych powitał przewodniczą 
cy SED, Otto GROTEWOHL, pod­
kreślając m. in., że konferencja ma 
na celu rozwinięcie SED w partię 
nowego typu, opartą na zasadach 
marksizmu-leninizmu.
W imieniu radzieckiej administra­

cji wojskowej, przemówienie wygłosił 
pik, Tulpanow.

Radziecka administracja wojskowa 
— oświadczył płk. Tulpanow—stwier 
dza z zadowoleniem, że SED, repre­
zentując wolę mas pracujących, od­
grywa decydującą rolę w dziedzinie 
demokratyzacji niemieckiego życia 
społecznego i kulturalnego oraz w 
dziedzinie odbudowy gospodarczej.

Kończąc płk. Tulpanow zapowie­
dział pełne poparcie dla demokraty­
cznych sił niemieckich zdolnych 
do wprowadzenia narodu niemiec­
kiego na drogę gospodarczego i kul 
turalnego odrodzenia oraz pokojo­
wej współpracy ze -wszystkimi mi­
łującymi pokój narodami świata. 
Następne przemówienie powitalne 

wygłosił nadburmistrz Berlina Ebert, 
oraz przedstawiciele delegacji zagra­
nicznych, m. in. w imieniu delegacji 
polskiej poseł Ochab.

BŹRLIN (PAP). W poniedziałek od­
było się XVI plenum zarządu niemiec 
kiej Socjalistycznej Partii Jedności

KRÓTKIE SPIĘCIA

Osobliwy prezes
Czy można sobie wyobrazić preze­

sa, który grozi rozbiciem kierowanej 
przez się organizacji, jeżeli ta nie zgo 
dzi się... zawiesić swojej działalności?

Moänau
Takim prezesem jest, a raczej był 

zacny nir. Deakin, przewodniczący 
Światowej Federacji Związków Za­
wodowych.

Czy można sobie wyobrazić działa­
cza robotniczego, który boi się między 
narodowej jedności robotniczej i dąży 
do jej zniszczenia?

Można.
Takim bowiem działaczem jest wła 

śnie wspomniany już mr, Deakin o- 
raz inni znani „demokratyczni socja­
liści“ spod znaku BB (Bevin-Blum).

Czy jest prawdopodobne, że mr. Dea 
kin, w dowód uznania jego 
otrzyma tytuł lorda?

Ktokolwiek tak twierdzi — 
Albowiem mianowanie mr. 

na lordem nie jest prawdopodobne, 
łecz arcyprawdopodobne.
I to również 
można sosie wyobrazić

Czy można sobie wyobrazić, że pis­
mo reakcyjne, jawnie broniące intere-

zasług,

kłamie.
Deaki-

W trosce »o lepsze stosunki między narodami«
Radio londyńskie podało niedawno, 

źe parlament Unii Południowo - Afry 
kańskiej na nowej sesji roztrząsać 
będzie projekty-ważnych ustaw.

M. in. — ustawę o zakazie mał­
żeństw mieszanych, ustawę o dalszej 
„segregacji rasowej“ jako leż ustawę 
o utwosrz&niu specjalnych obozów kar 
nych, przeznaczonych wyłącznie dla 
„ludności tubylczej i kolorowej“.

„Koła rządowe — brzmiał dosłow­
nie komentarz B3C — uważają, źe 
środki te dopomogą do ustanowienia 
LEPSZYCH STOSUNKÓW MIĘDZY 
NARODOWOŚCIAMI“.

Prawda tego sformułowania musi 
PORAZIĆ każdego.

A już najbardziej tych, co stosunko 
wo niedawno mogli obserwować w Eu 
ropie środkowo-wschodniej rozwój a- 
nalogicznego „ulepszania stosunków 
między narodowościami“.

Nie jest wykluczone, że obecny rząd 
Unii Południowo-Afrykańskiej, powo­
dowany coraz gorętszym pragnie­
niem „polepszenia stosunków między 
narodowościami“, wprowadzi — obok 
sympatycznych obozów karno-raso- 
wych — pewne, jeszcze wyżej technicz 
ni« stojące urządzenia...

Oświadczenie KCZZ
W związku z próbami rozbicia jedności Światowej Federacji Związków 

Zawodowych, KCZZ wydala oświadczenie, w którym czytamy m. in :
robotniczej osiągnęły punkt szczytowy 
na Sesji Biura Wykonawczego SFZZ 
w styczniu r. b., kiedy przedstawiciele 
TUC, CIO i holenderskich Zw. Zaw. 
opuścili salę obrad.

Odpowiedzialność za wytworzony 
stan rzeczy spada całkowicie na 
przywódców brytyjskich Zw. Zaw. 
i CIO. Masy związkowców wszyst­
kich krajów, a wśród nich i polskie 
Zw. Zaw., solidaryzują się w całej 
rozciągłości z postawą większości 
Biura Wykonawczego SFZZ, które 
nie szczędzi wysiłków dla utrzyma­
nia jedności.
Jesteśmy przekonani, że organizacje 

związkowe Anglii, USA i Holandii, 
które w przeszłości dawały niejedno-' 
krotnie dowody solidarności między­
narodowej, znajdą również obecnie 
sposoby dla utrzymania więzi z mię­
dzynarodowym ruchem zawodowym 
oraz dadzą zdecydowaną odprawę 
tym spośród swych przywódców, któ­
rzy chcą zerwać współpracę między­
narodową klasy robotniczej.

Apelujemy do wszystkich organiza­
cji związkowych, aby wraz ze zrzeszo 
nymi w ŚFZZ organizacjami walczy­
ły nadal o ostateczne wykorzenienie 
pozostałości faszyzmu, o trwały pokój, 
jednocząc się przeciwko podżegaczom

KCZZ w imieniu 3% milionowego, 
zorganizowanego polskiego ruchu za­
wodowego, piętnuje opuszczenie po­
siedzenia Biura Wykonawczego przez 
przywódców TUC (Brytyjskich Z.Z ), 
CIO (Amerykańskich Przemysłowych 
Z. Z.) i NVV (Holenderskich Z.Z.).

Trzyletnia działalność w . służbie 
mas pracujących napotyka na opór ze 
strony imperialistów. Ze szczególną 
obawą patrzą oni na działalność SFZZ 
w chwili obecnej, w momencie zao­
strzonych zmagań sił postępu z ula­
mi reakcji. Z ich to właśnie porucze- 
nia prawicowi przywódcy amerykań­
skich i brytyjskich Zw. Zaw. usiłują 
podważyć jedność światowego ruchu 
zawodowego.

Knowania wrogów jedności klasy

(SED). Wybrano Biuro Polityczne, w 
którego skład weszli: Wilhelm Pieck, 
Otto Grotewohl, Walter Ulbricht, 
Helmut Lehmann, Franz Dahlen, Frie 
drich Ebert i Paul Merker. Wybrano 
również centralną komisję kontroli 
partyjnej.

Obrady Krajowej Konferencji nauczycielstwa
zwołanej przez ZNF i TPPR

W drugim dniu obrad Krajowej’ 
Konferencji Nauczycielstwa, zorgani­
zowanej przez Zarząd Główny ZNP i 
Zarząd Główny Tow. Przyjaźni Pol­
sko-Radzieckiej referat na temat: 
„Współczesna psychologia radziecka“ 
wygłosił prof. Pajkow.

W trakcie obrad przybyli poeci i 
pisarze radzieccy delegaci na Zjazd 
Pisarzy Polskich w Szczecinie. Goście 
radzieccy w Krótkich przemówieniach 
powitali obradujących, a następnie 
recytowali ewoje utwory.

Referat o działalności ośrodków dy­
daktyczno-naukowych języka rosyj­
skiego wygłosiła ob. Opolska-Zalew- 
ska.

Po przerwie obiadowej zebrani wy­
słuchali referatu prof. VVł. Gałeckie­
go lektora języka rosyjskiego U. J. 
p.t. „Rola wykładowcy języka rosyj-

Burza z błyskawicami
nad Wloclaiukiem

Nad Włocławkiem szalała silna wi­
chura ze śnieżycą, połączona z błyska 
wicami i grzmotami. Niezwykłe o tej 
porze wyładowania atmosferyczne, 
według przepowiedni rolników, wró­
żyć mają wczesną wiosnę 1 urodzajny 
rok.

sów wielkiego kapitału, wzywa go­
rąco do utworzenia światowej federa­
cji zw. zawodowych?

Można.
Takim pismem jest „New York Ti­

mes“, które właśnie nawołuje gorli­
wie do utworzenia „światowej fede­
racji zw. zawodowych“.

?!
Dodać należy, że „New York Times" 

wzywa do utworzenia „NOWEJ świa­
towej federacji zw. zawodowych“, tj. 
federacji ROZBIJACKIEJ, ŻÓŁTEJ. 
Słowem; miłej sercu mocodawców te­
go pisma. I niegroźnej dla ich intere­
sów. „New York Times“ swoje... u­
świadomienie klasowe posuwa nawet 
tak daleko, że WYRAŻA OBAWĘ, 
czy aby rywalizacja obydwu amery­
kańskich (i reakcyjnych) central zawo 
dowych (CIO i AFL) NIE OP0ŻNI po 
wstania „nowej światowej federacji 
zawodowej“.

W świetle tych niezbitych faktów 
tylko ludzie złej wiary mogą twier­
dzić, że prawicowi „socjaliści“, podej­
mując próbę rozbicia SFZZ, wypeł­
niali rozkaz magnatów finansowych.

za-

tu- 
ide

— Np. — komory gazowe i pieee 
krematoryjne.

Wyznanie i - bezradność
Rzecznik tegoż rządu Unii Płdn. - 

Afrykańskiej przyznał, że „ostatnio 
szerzy się w Unii Południowo-Afry- 
kańskie.j działalność komunistyczna". 
Po czym dodał uspakajająco, że „rząd 
Unii przedsięwziął już ostre środki 
radcze“.

Jakie?
Właśnie owe „kolorowe" obozy 

dzież niedawną, godną wzniosłych 
alów kapitalizmu, prowokację w Dur- 
banie, kiedy to odpowiednio podbech 
tani Murzyni rzucili się na Hindu­
sów’, a Hindusi na Murzynów — w re­
zultacie czego 300 ludzi poległo, a ty­
siąc odniosło ciężkie rany.

Ale co będzie, jeśli 8 milionów Mu 
rzynów (70 proc, ogółu ludności Unii) 
przejrzy tę niezbyt skomplikowaną 
mechanikę faszystowsko - rasistow­
skich „środków zaradczych“ i zamiast 
bić równic biednych Hindusów — 
skieruje... wzrok gdzie indziej?

Na to ani kulawy „mistrz“ rasistów 
dr. Goebbels, ani nawet rzecznik rządu 
Unii Południowo - Afrykańskiej nie 
znalazł — i nie znajdzie — „środków 

I zaradczych“, BŁAW. 

skiego w dziele zbliżenia ze. Związ­
kiem Radzieckim“.

Zadaniem nauczyciela języka ro­
syjskiego jest zbliżenie młodzieży 
do kultury socjalistycznej, zapozna­
nie jej z ustrojem, organizacją życia 
gospodarczego i społecznego, budze­
nie zainteresowania i szczerej, opar 
tej na dokładnym poznaniu przyjaź 
ni ze Zw. Radzieckim.
Następnie dyrektor Wydziału Nau­

kowego ..Filmu Polskiego“ J. Nowicki, 
wygłosił referat pt. „Film oświatowy 
produkcji radzieckiej, jako pomoc o- 
światowa nauczyciela“. Mówca stwier 
dził, iż radzieckie filmy naukowe re­
prezentują najwyższy poziom w skali 
światowej i stanowią najdoskonalszy 
wzór i przykład dla filmowców pol­
skich.

Tchnienie wiosny

W Niemczech Zach, pieiwsze krokusy ukazały się już spod śniegu...

Siatkarze Warszawy
bez szans na mistrzostwo

Hy S, fif;,

Trzy dni trwać będą półfinałowe' 
rozgrywki siatkarzy. Do rozgrywek 
zgłosiło się aż 17 zespołów, co jest 
liczbą rekordową. Wobec tego podzie­
lono wszystkie drużyny na dwie gru­
py. Jedna z nich grać będzie w Czę­
stochowie a druga w Krakowie. Tru­
dno teraz typować te zespoły, które 
wejdą do finału. Pewne jest tylko to. 
że hegemonia Warszawy w siatków­
ce należy już do przeszłości. Drużyna 
jedynego reprezentanta stolicy AZS 
jest obecnie osłabiona brakiem szere-

*

wwwiąc

230 AUTOMOBIŁISTÓW bierze udział 
w pierwszym po wojnie raidzie do 
Monte Carlo. W tej liczbie jest 7 ko­
biet.

YMCA (POZNAN) została mistrzem 
okręgu w tenisie stołowym po zwy­
cięstwie 10:1 nad Surmą.

TAJNER II obiecujący zawodnik 
narciarski uległ nieszczęśliwemu wy­
padkowi i złamał nogę.

PŁYWACY SOKOŁA (Praga) przy­
jeżdżają do Łodzi, gdzie w nadcho­
dzącą niedzielę rozegrają mecz pły­
wacki z zespołem Filmowca.

ŁKS — GWARDIA (Gdańsk) sen­
sacyjne «potkanie bokserskie odbędzie 
ała w nadchodzącą niedziel« w Lodzi. 

wojennym, przeciwko zamachom na 
prawa i swobody demokratyczne mas 
pracujących, w obronie materialnych 
i kulturalnych interesów tych mas.

Żywimy przekonanie, że wbrew ra 
chubom wrogów ŚFZZ wyjdzie zwy­
cięsko z obecnej próby ogniowej, sta­
nie się jeszcze bardziej zahartowana 
do zwycięskiej walki i jeszcze silniej 
sza niż dotąd.

Międzynarodowa klasa robotni­
cza nie dopuści do rozbicia SFZZ 
i strzec będzie jedności jej szere­
gów. Żyje i żyć będzie — wbrew 
wytężonym wysiłkom imperialistów 
Światowa Federacja Związków Za­
wodowych, by nadal WALCZYĆ O 
POKÖJ I NAJŻYWOTNIEJSZE IN­
TERESY MAS PRACUJĄCYCH ca 
lego świata 1 o ich solidarność. 5S3

Walka o naftę
toczy się między Ameryką i W. Brytanią
, MOSKWA (PAP). Agencja Tass po- 
daje wiadomość wydawanego w Kai­
rze dziennika „Al Musamarat Dżeib" 
o działalności anglo - amerykańskiej, 
zmierzającej do odkrycia nowych 
złóż ropy naftowej w Egipcie. Specjał 
ny rządowy Departament Geologiczny 
znajduje się od dłuższego czasu pod 
kierownictwem Anglika — Pole, który 
przekazał wszystkie geologiczne mapy 
pustynnych rejonów Egiptu i półwy? 
spu Synai brytyjskiemu towarzystwu 
naftowemu. Towarzystwo to przystą­
piło już do energicznych badań w po 
szukiwaniu, jak się przypuszcza, bo 
gatych złóż ropy naftowej.

Dziennik podkreśla, że pomiędzy 
Anglikami i Amerykanami toczy 
się zaciętą walka o naftę egipską, I 
podczas gdy prawowity właściciel' 
tych bogactw — Egipt nie bierze w j 
niej żadnego udziału. '

Wyrok na aferzystów przemysłu skórzanego
Dmoch oskarżonych uniewinniono

W gdańskim Sądzie Okręgowym za 
kończył się proces w trybie doraźnym 
przeciwko 11-tu byłym ‘pracowni­
kom przemysłu skórzanego, oskarżo­
nym o to, że działając na szkodę Skar 
bu Państwa dopuszczali się nadużyć 
natury gospodarczej.

Straty w wysokości około 3 milio 

gu najlepszych zawodników i nie ma 
wielkich szans na zdobycie tytułu mi 
strzowskiego, ale do finału powinna 
się zakwalifikować.

Przypominamy naszym czytelnikom 
dotychczasowych mistrzów Polski. By 
li nimi w 1929 r. — YMCA Łódź, w 
1930 — AZS W-wa, 1931 — ŁKS, 1932
— ŁKS. 1933 — Cracovia, 1934 — 
AZS W-wa, 1935/6 — AZS W-wa. 1937
— Polonia W-wa, 1938 — AZS Wilno. 
1939 — Sokół II Lwów. Po wojnie mi 
sfrzostwa Polski odbyły się już trzy­
krotnie. W 1946 r. 1. Społem W-wa 
2. AZS W-wa. w 1947 r. 1 AZS W-wa. 
2. AZ3 Łódź, 3. YMCA Gdańsk, 4 
Lublinianka i w 1948 r. 1. AZS Wro­
cław, 2 SKS W-wa, 3. AZS W-wa. 
4. AZS Lublin.

Konferencja w Pradze
radzi o W-P-W

Do Pragi wyjechała delegacja „Try 
buny Ludu“ i PZKol, która odbędzie 
konferencję z przedstawicielami Ru­
dego Prava i Cześ. Związku Kolar­
skiego. Na Konferencji tej zostanie 
ostatecznie ustalona trasa wyścigu 
Praga — Warszawa i regulamin wy­
ścigu. Należy przypuszczać, że dele­
gaci polscy wrócą do Warszawy w 
niedzielą.

BERLIN (TELEPRESS). Brytyjski 
zarząd wojskowy w Północnej Nad­
renii — Westfalii wyraził zgodę na 
prowadzenie działalności przez t.zw. 
„Związek Niemców z terenów Wschód 
nich“; Związek ten dąży do wzmoże­
nia akcji, prowadzonej przez elemen­
ty nazisto wsko-rewizjonistyczne.

Prymas Węgier naśladował
profaszystowskich kardynałów z Hiszpanii
przyznają na tuet socjaldemokraci belgijscy

BRUKSELA (Obsł. wł.). „Le Peu­
ple“ organ belgijskiej partii socjal­
demokratycznej pisząc o aresztowaniu 
kardynała Mindszenty‘ego przyznaje, 
że „arcybiskup węgierski popełnił sze­
reg wykroczeń antypaństwowych, któ­
re trudno jest przemilczeć".

„Nie ulega wątpliwości — pisze

MOSKWA (PAP). Powołując się na 
dziennik bejrucki „Al Manar“, agen­
cja Tass donosi, że syryjskie minister 
stwo spraw zagranicznych zasypywa­
ne jest od pewnego czasu podaniami 
od brytyjskiego Towarzystwa Nafto­
wego „Iraq Petroleum Co“ o udziele­
nie zezwolenia na wjazd specjalistów 
i inżynierów naftowych.

Dziennik wyraża zdziwienie, iż 
rząd udziela bez większych trudności 
takich zezwoleń inżynierom brytyj­
skim, którzy w ten sposób uzyskują 
prawo swobodnego poruszania się w 
zakazanych strefach Syrii.

„Al Manar“ zaznacza, że działał 
ność tych „specjalistów“ w północ­
nej i północno - wschodniej części 
kraju jest bardzo podejrzana 1 od­
biega niejednokrotnie od prac, zwią 
zanych z poszukiwaniami lub rozbu 
dową szybów naftowych.

nów zł. powstały przez wystawianie 
fałszywych asygnat przy odbiorze 
skór, na których uwidoczniano mniej­
szy metraż skór miękkich i niższą wa 
gę skór twardych.

Ponadto oskarżeni dopuszczali się 
kradzieży skór zmagazynowanych, 
na sumę około 2,5 mil. zł. Skóry te 
sprzedawali na wolnym rynku, na­
rażając Skarb Państwa na straty, 
sięgające 5 mil. zł.
Wyrokiem Sądu skazano Feliksa 

Wądołowskiego na karę 10 lat więzie­
nia, W. Surosiaka na karę 8 lat wię­
zienia.

B. urzędnika Rzemieślniczej Cen­
trali Zaopatrzenia i Zbytu w Gdań­
sku Józefa Roszkowskiego skazano na 
6 lat więzienia. Magazyniera Karpiń­
skiego na 4 lata więzienia, w stosum 
ku zaś do oskarżonych Karola i Al 
fonsa Borkowskich, Bianka i Konew 
ko, Sąd uznał za konieczne przekaza? 
nie sprawy do rozpatrzenia w trybie 
zwykłym. To samo dotyczy Rynkiewi- 
cza, którego Sąd wyłączył z postępo­
wania doraźnego ze względu na cha­
rakter przestępstwa.

Magazyniera garbarni Straszyn-Ko- 
rycińskiego i kierownika garbarni w 
Rumii — Zagórzu, Karusiewicza — 
uniewinniono.

--------------------- I—mca»—---
Za szerzenie nastrojów wojennych
zakonnicy z Niepokalanowa skazani na kary więzienia

Przed Sątiem Okręgowym w War­
szawie odbyła się rozprawa przeciwko 
wice-gwardianowi Zakonu Francisz­
kanów w Niepokalanowie O. Mieczy­
sławowi Niebrzydowskiemu (O. „Zby 
sław“) oraz br. Józefowi Blasze i br. 
Eugeniuszowi Wójcikowi.

O. „Zbysław“ oskarżony był o sze­
rzenie nastrojów wojennych. W czerw 
cu 1948 r. zredagował on ulotkę pt. 
„Naglący apel do świata“. Ulotkę tę 
polecił następnie odbić w większej ilo 
ści na powielaczu w redakcji „Ryce­
rza Niepokalanej“ i rozdał ją zaufa­
nym braciom, którzy mieli ulotki wy­
syłać pocztą do swych rodzin i do 
księży świeckich. Ponadto O. „Zby­
sław“ dołączał własnoręczni; pisane więzienia każdy

EGZEKUCJA. 
ZDRAJCÓW 

Francuskich
PARYŻ. W twierdzy 

Mont Rouge kolo Pary­
ża zostali rozstrzelani 
dwaj byli agenci gestapo 
podczas okupacji niemiec 
kici r'''he>t Al^sch i E- 
mil Verstauten. Wydali oni wielu cztuńków Ru­
ch,u Oporu w ręce władz 
niemieckich.
KATASTROFA LOTNI­

CZA NA ..MOŚCIE 
POWIETRZNYM"

LONDYN. Jeden z bry­
tyjskich samolotów ty­
pu Dakota, obsługujący 
„most powietrzny" rozbił 
się io Niemczech. Zginę­
ło 22 — pasażerów i za- 
iogi.

NOWE BIBLIOTEKI 
ROBOTNICZE

MOSKWA. Prezydium 
Centralnej Rady Zw. 
Zaw. postanowiło założyć 
w rb. przy większych 
zakładach pracy 1650 no­wych bibliotek o łącznym 
księgozbiorze przeszło 8 

taztmplwzy.

HANDEL 
NIEWOLNIKAMI 

W JAPONII 
TOKIO. 3.500 dzieci , pańskich sprzedano tako 

niewolników po 70 do­
larów każde.

PROCES
M AK SA. RE t 1U ANNA
BERLIN. Proces prze­ciwko p rzewodniczącem u 

ko munistycznej pm ti i Niemiec zachodnich Ma­
ksowi Reimannowi. wy­
znaczony na 27 bm., od­
będzie się 1 lutego.
WZROST WYDOBYCIA 

WĘGLA
NA WĘGRZECH

BUDA PESZT. Wydo­
bycie węgla na Węgrzech 
w r. 10.Tt przeszło trzy­
krotnie przekroczyło stan 
wydobycia w r. 1046. IV r.‘ 1!)Ji8 nastąpił wzrost 
wydobycia o 70% w sto­
sunku do poziomu w r. 
1047.

ODROCZENIE 
PROCESU THOMASA
WASZYNGTON. S d 

postanowił ponownie t. . 
roczyć sprawę republika- 
»tM o. pr«e-

fa-

Władze brytyjskie udzieliły zezwo­
lenia związkowi na jego działalność, 
mimo że w statucie przejrzyście sfor 
mułowany jest zamiar umożliwienia 
powrotu na dawne tereny tym Niem­
com. którzy na zasadzie porozumienia 
czterech mocarstw zostali wysiedleni 
z krajów Europy Wschodnie-’ 

panującemu 
i że często, prze-

dziennik — że kardynał Mindszcnty 
wypowiedzi?! reż; mówi 
na Węgrzech wojnę 
kracz&jąc swe kompetencje kościelne^ 
brał udział w walkach politycznych, 
do czego nie był powalany. Podobnie 
swego czasu postąpił kardynał Segura* 
arcybiskup Toledo, który przed agre­
sją generała Franco stal na czele reak 
cji hiszpańskiej, nawołując do powsta 
nia zbrojnego przeciwko legalnemu 
rządowi republikańskiemu. Kardynał 
Mindszenty ma na sumieniu prowa­
dzenie walki przeciwko reformie rol­
nej, dzięki której rozdzielono pomię­
dzy chłopów węgierskich olbrzymie 
połacie ziemi ornej, rn. in. dobra księ 
cia Esterhazy o powierzchni 200.000 
akrów".

Artykuł „Le Peuple“ — ze względu 
na charakter pisma — posiada spe­
cjalną wymowę. W świetle zarzutów, 
które organ partii Spaaka ZMUSZO­
NY jest oględnie uznać za słuszne, ła­
two ocenić kłamliwość kampanii roz­
pętanej wokół sprawy Mindszenty'e- 
go przez Watykan i reakcyjne koła 
mocarstw zachodnich na lamach pra­
sy zachodnio-europejskiej.

Fraternizacja oficerów USA 
z hitlerowcami

NOWY JORK (PAP)' — „New York 
Star“ donosi z Berlina, że niektórzy 
oficerowie amerykańskiego zarządu 
wojskowego w Zachodnich Niemczech 
brali udział w tajnych posiedzeniach 
z b. dowódcami wojsk hitlerowskich. 
M. in. stwierdzono taki kontakt z b. 
generałem SS Steinerem.

W kwaterze generała CIay‘a nie zd© 
mentowano tej wiadomości, stwierdza 
jąc lakoniczne, że w danym wypad­
ku oficerowie amerykańscy działali 
„na własne życzenie“.

W drodze z Ameryki do Belgii
katastrofa „Pułaskiego“

25 bm. S/S „Pułaski“ w drodze z 
Ameryki południowej do Belgii zde­
rzył się z amerykańskim statkiem na 
Skaldzie przed dojściem do Antwer­
pii.

Wskutek zderzenia, młodszy mary­
narz Zygmunt Radomski poniósł 
śmierć. Ranni zostali: st. marynarz 
Kazimierz Stoją,. bosman Mieczysław 
Majewicz, młodszy marynarz Hiero­
nim Łaniecki i cieśla okrętowy Ju­
lian Sucholecki. Ranni zostal-f nie­
zwłocznie odstawieni do szpitala w 
Antwerpii

S/S „Pułaski“ osiadł na mieliźnie.

listy, w których polecał kolportowa­
nie ulotek.

Ulotki te o treści alarmująco - 
wojennej powtarzały argumenty u- 
żywane przez podżegaczy wojen­
nych, aby zachwiać wiarę mas ludo 
wych w celowość ich poczynań, pod 
ważyć ich wolę twórczej pracy i wy 
wołać uczucie beznadziejności w ob­
liczu zapowiedzianej katastrofy wo 
jennej.
Ulotki te redagowali, powielał i kol 

portowa! O. Niebrzydowski, któremu 
pomagali bracia Blacha i Wójcik.

W wyniku rozprawy Niebrzydowstó 
skazany został na 5 lat więzienia, bra- - 
cia Blacha i Wójcik na karę 3 lat 

i

wodniazącego komisji
| badania ..działalności an- 
ty amerykańskiej". Tho­
mas oskarżony jest o de­
fraudację na szkodę skar 
bu państwa.

NOWA KALA­
TĘ RRO RU W GRECJI

ATENY. Po utworze­
ni' nowego rządu wzmo­
gła się tam fala terroru 
przeciwko elementom de­
mokratycznym. 17 ciągu 
ostatnich dni rozstrzela­
no 10 osób. Jednocześnie 
sądy wydały szereg no­
wych wyroków śmierci.
ZJAZD KPfbJ ŁOTWY

RYGA. Z!t bm. rozpo­
czął się w Rydze X Zjazd K o m u ii. i s tycznej Partii 
(bolszewików} Lo twy. Sprawozdanie -z działal­
ności Komitetu Central­
nego złożył sekretarz KC 
Kaumbcrzin. który pod­
kreśli’ sukcesy, osiągnię­
te w dziedzinie odbudo­
wy i rozwoju gospodarki 
narodowej oraz kultury 
r,'itwy Radzieckiej. Od 
IX zjazdu Partii licz­ba członków wzrosła 11- 
krotmle.

ŻYCIE SPORTOWE

ZE ŚWIATA

Złóż datek na R.T.P.D.
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MOTORYZACJA ROLNICTWA
to podniesienie produkcji na wyższy poziom

|4 Centystów—dla §@ prot. mlesikaików
6 dentystów—dla 10 proc, mieszkańców

Oto paradoksalna sytuacja
to nie przejściowy środek zaradczy
wobec niedostatecznego sprzężaju

WCZORAJ ZAMIEŚCILIŚMY PRZEMÓWIENIE WOJEWODY OL 
SZTYNSKIEGO NA ODPRAWIE KIEROWNIKÓW OŚRODKÓW MA­
SZYNOWYCH. PODKREŚLAJĄC WIELKĄ WAGĘ FORUSZONYCH 
ZAGADNIEŃ I ODPOWIEDZIALNĄ ROLĘ OŚRODKÓW W OBLICZU 
NOWEJ KAiMPANII NA ROLI, KTÓRA PRZYNIEŚĆ NAM MUSI 
OSTATECZNĄ LIKWIDACJĘ POWOJENNYCH ODŁOGÓW I POD­
NIESIENIE PRODUKCJI ROLNEJ NIE TYLKO CO 
ALE

I

DO OBSZARU,
TEZ I WYDAJNOŚCI PLONÓW Z JEDNEGO HEKTARA.
podajemy następne przemó- i 
ob. W. Szadurskiego, który o 
szczegółowo działalność c- •

Dziś
wienie
mówił
środków maszynowych podczas wio 
sennej akcji siewnej, dając słucha­
czom szereg cennych wskazówek 
praktycznych.

Druga część jego przemówienia 
poświęcona była ocenie roli i zna­
czenia wszystkich stosowanych na

Nowy prezes
Samopomocy Chłopskie) 
w woj olsztyr.s. śm

Prezesem Woj. Zarządu Zw. Samo ' 
pomoev Chłopskiej w Olsztynie na 
móeisce edwełanego do Warszawy 
dotychczasowego prezesa ob. St. Kos 
iaay został cb. Mieczysław Błażejów 
ski. działacz chłopski, b. prezes PRN 
w Płocku.

^Stanowisko Prezesa Pow. Zarzadu 
ZSCh. w Biskupcu, cbjeła ob. Wik- 
totfa Lipka. (1) i

naszym terenie rodzajów siły po­
ciągowej — na bliższą i dalszą metę.

— Obecnie — podnosi mówca — 
część naszych chłopów żyje jeszcze 
si gestią, że ciągniki są nam potrzeb 
no po to tylko aby wyrównać nieda 
stateczne pogłowie koni. Jest to 
słuszne, ale tylko do pewnego stop 
nia W ciągu najbliższych lat nastą 
pi bowiem przerost potrzebnej iloś­
ci koni roboczych i rogatego bydła, 
które coraz częściej używane jest 
do prac na roli, zwłaszcza na tere­
nie gospodarstw o powierzchni cd 
1 do 5 ha. A 
województwo 
59 proc.

Równolegle 
siły pociągowej rozwijać sic 
traktcryzr.cja rolnictwa i stopniov/e 
wyzwalanie się z tracji drogowej 
większej ilości koni, które przejdą do 
pracy na roli.

W końcu wreszcie wytworzy się 
sytuacja, że żywej siły pociągowej 
nie będzie już brakowało, a wów­
czas, wskutek niewłaściwego posta-

wienia sprawy, ciągniki w rolnic­
twie poczytywane byłyby za nie­
potrzebne.

Sprawy trcktcryzacjl rolnictwa 
nie można przeto traktować jedynie 
jako środka o charakterze przejścio­
wym. I nie można z tego punktu 
widzenia cbliczać nasze potrzeby w 
tej mierze.

Mechanizacja rolnictwa jest za­
gadnieniem samoistnym. Ciągnik 
jest niezbędnym uzupełnianiem iy- 
wej siły pociągowej, warunkiem, 
który zapewnia lepszą uprawę 
i większe plony. Nawet gdybyśmy 
mieli nadmiar koni, to i wówczas 
traktor w gospodarce rolnej nie 
przestanie być koniecznym.

Tu mówca powołuje się na do­
świadczenie rolnictwa w różnych 
krajach, a m. in. i w Niemczech,

gdzie problem ten został gruntownie 
przepracowany, przy czym wszyst­
kie badania wykazały że utrzymanie 
traktora kalkulujo się taniej cd 
sprzężaju.

Następne przemówienie cb. St. 
Langego, który w obszernym refe- , 
raclo streścił najważniejsze momenty 
obrad Kongresu Zjednoczeniowego, 
zanreścimy w jednym z najbliż­
szych numerów. (I.)

Plenum MRN
w sobotę

VI nadchodzącą sobotę o godz. 10 
odbędzie się plenarne posiedzenie 
Miejskiej Rady Narodowej Olsztyna,' 
na którym powzięta zostanie m. in. 
uchwała o przyjęciu poczynionych 
przez OWRN poprawek w budżecie 
miejskim na rok bieżący, (t.)

w Olsztynie
Z inicjatywy Rady Ubezpleczalni 

Społecznej, OKZZ i KW FZPR od­
było się onegdaj zebranie olsztyń­
skich lekarzy dentystów. Przedmio 
tem narad była sprawa szkodliwej, 
dysproporcji pomiędzy liczbą leka­
rzy ubezpieczalnianych i wolncprak 
tykujących.

Okazuje się bowiem, że ubezpie­
czonych w Olsztynie obsługuje za­
ledwie 4 lekarzy dentystów, będą- 
c>ch na etacie Ubezpieczalni, nato­
miast nieubezpieczonych leczy 6 le 
k -rzy.

A pamiętać musimy, że co naj­
mniej 90 proc, mieszkańców Olszty 
na — to ludzie pracy, którymi orne 
kuje się 4 lekarzy ubezpieczalnia- 
nych, natomiast 10 proc, mieszkań - 
ców nieubezpieczonych korzysta z 
usług 6 lekarzy.

Na zebraniu wysunięto postulat.

aby lekarze wolnopraktykujący po­
święcili część swego czasu również 
dla ubezpieczonych.

Lekarze dentyści wolropraktvku 
jący mają dać odpowiedź w tej 
sprawie w przyszłym tygodniu. Za­
czekamy. (an)

gospodarstw 
nasze liczy

z przyrostem

tak’ch
około

żywej 
będzie

i
I

Tegoroczny budżet Olsztyna 
zatwierdziła Olsztyńska Woj. Rada Norodowa 
wprowadzane pewne zmiany

Olsztyńska Woj. Rada Narodowa zatwierdziła tegoroczny budżet sa­
morządowy Olsztyna, ustalając jego wysokość na 368.756.600 zl w wydat- 

g.a.zTo.,';* o z) vv wydatkach nadzwyczajnych, 
pierwotnym projekcie budżetu,

kach zwyczajnych i r.a 53.476.650 zł 
OWRN pcczyniło, pewne zmiany w 
uchwalonym przez MRN.
I tak na przykład koszty związane . 

z utrzymaniem administracji miej- 
skiej zmniejszono o sumę otolo' 
4?5 mil. zł, co osiągnie się, redukując 
tak zw. wieczorówki. Zmniejszono 
również o sumę ponad 1 mil. zł kosz­
ty utrzymania i konserwacji ratusza.

O 43 mil. zł zredukowano wydatki’ 
na zabezpieczenie budynków, admi­
nistrowanych przez Zarząd Miejski, 
oczyszczanie ulic i odgruzowanie , 
miasta. Koszty utrzymania hali tar­
gowej zmniejszono o 443 tys. zł.

Wydatki na konserwację i napra­
wy ulic i placów zredukowano 
o około 6 mil. zł ze względu na po­
siadanie przez miasto własnej bsto- 
niarni.

Oto są w głównym zarysie zmia­
ny, wprowadzone przez OWP.N w 
zatwierdzonym budżecie Olsztyna.

!

WIĘCEJ NA OŚWIATĘ
I KULTURĘ

V7 dziale oświaty natomiast pod- 
' ssipno wydatki, co umożliwiło m. 

utrzymanie świetlicy 
zwiększyć do 500

ni.
in. pozycję na 
międzyszkolnej 
tys. zł.

Wydatki na 
ków architektonicznych 
zmniejszono tylko o sumę 
tys. zł, natomiast OWRN zatwierdzi 
ła ryczałt 103 tys. zł na konserwa­
cję zabytkowych murów domu bur 
mistrza (ruiny arkady na Starym 
Rynku).

Wydatki na utrzymanie biblioteki 
miejskiej zwiększono o 8G7 tys. zł, 
dzięki czemu jedyna dotychczas pu 
bliczna wypożyczalnia książek w 
bieżącym sezonie posiadać będzie 3 
nowe filie. Podniesiono również sub 
wencję dla Miejskiej Rady WF i 
PW o 180. tys. zł.

W poprawkach swoich OWRN 
uwzględniła również wydatki na 
utrzymanie i konserwację urządzeń 
melioracyjnych, oraz na dalszą re­
gulację Łyny.

konserwację zabyt- 
miasta 

ck. 50
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Likwidujemy szkodliwą spuściznę

SYSTEM GOSPODARKI OBSZARNICZEJ
stworzył nierównomierność
w rozmieszczeniu zagród chłopskich 
w województwie olsztyńskim

O CHŁONNOŚCI WSI NASZEGO WOJEWÓDZTWA PISALIŚMY 
NIEDAWNO, PODAJĄC KILKA LICZB, DOTYCZĄCYCH TEGO ZA- ( 
GADNIENIA. LICZBY TE OPIEWAJĄ NA 7.450 WOLNYCH ZAGRÓD 
O ZNACZNYM. STOPNIU ZNISZCZENIA I 140.132 
ROLNYCH NA TERENIE, PRZEZNACZONY?! NA
CHŁOPSKIE.

nawet przewyższa go nieco.
Stąd sarn przez się nasuwa się wnic 
sek, że nawet przy tak znacznym, za 
pasie ziemi nie wszystkie wolne za 
grody będą przez rolników obsadzo­
ne, gdyż v/ pewnych miejscowo­
ściach jest ich nadmiar.

i

Samorządowcy 
o&racEufą 
w Olsztynie

W sali konferencyjnej Urzędu Wo­
jewódzkiego odbyło się plenarne po­
siedzenie Zarządu Okręgu Związku 
Zawodowego Pracowników Samorzą­
du Terytorialnego i Instytucji Uży­
teczności Publicznej pod przewod­
nictwem prezesa ob. Fr. Kaczyń­
skiego.

Na zebraniu tym omówiono spra­
wy organizacyjne, gospodarcze, ukła­
dów zbiorowych, przyszłych wybo­
rów do władz oddziałów oraz uchwa- - 
łono budżet zarządu okręgu na rok 
bieżący.

Udział w obradach wzięli również 
przewodniczący i sekretarze oddzia­
łów oraz przewodniczący rad zakła­
dowych.

Przewodniczący podał równ’eż do - 
wiadomości o połączeniu się Związ­
ku Zawodowego Administratorów, 
Dozorców i Pokrewnych Zawodów 
ze Związkiem Pracowników Sam. 
Teryt. i Instyt, Użyteczn. Publicznej. ’ 

(nr.)

HA UŻYTKÓW
OSADNICTWO

Do tej ostatniej liczby dojdą jesz­
cze pewne trudne dziś do uchwyce­
nia iłości ziemi z regulacji, która ■ 
powiększy nieco posiadaną rezerwę, i

Jak już pisaliśmy, o chłonności • 
wsi naszego województwa w chwili 
obecnej decyduje nie tyle obszar 
ziemi nieobsadzonej. ile liczba nie­
zamieszkałych jeszcze zagród. Na j 
140 z górą tysiącach hektarów ziemi 
mogłoby osiąść nie mniej 14 tysięcy, 
rodzin, gdyby tylko znalazły się dla

budynki miesz-nich odpowiednie 
kalne i gospodarskie.
DYSPROPORCJA

Dysproporcja między tymi dwo­
ma współczynnikami osadnictwa — 
ilością ziemi i ilością zagród — w 
różnych powiatach przedstawiają 
się inaczej, przy czym w niektórych 
wypadkach liczba wolnych z-gród 
odpowiada mniej więcej obszarowi 
wolnej ziemi, a w paru powiatach

W nouiej strukturze oiganizac>?jnei (5)

Głębiej przeniknie w teren
a bliżej do konsumenta
oto bieżące

CO MÓWIĄ CYFRY
Do takich powiatów należą: Wę­

gorzewo, posiadające 800 wolnych 
zagród przy zapasie ziemi, wynoszą 
cym 3 962 ha Reszel — 646 zagród 
i 3.965 ha użytków rolnych, oraz 
Morąg — 487 zagród i 1.430 ha zie­
mi.

Wyraźna przewaga zapasu ziemi 
nad ilością zagród występuje nato­
miast w powiatach: Braniewo — 
1.342 zagród i 33.289 ha ziemi. Lidz­
bark — 134 zagród i 11.733 ha ziemi, 
Kętrzyn — 492 zagród i 15.393 ha 
ziemi i Giżycko 539 zagród i 11.807 
ha ziemi.

Największy zapas ziemi posiada- 
ia iuż wymienione wyżej powiaty 
Braniewo. Kętrzyn. Giżycko. Lidz* 
bark, oraz Pisz — 9.119 ha. Ostró­
da — 7.512 ha i Szczytno — 7.447 ha. 
Naiwecci zagród rosiada'a cowia* 
ty: Braniewo i Wegcrzewo. 
Szczytno — 718 j Pisz — 713.

Mleko w butelkach
od połowy lutego

W pierwszej połowie lutego Cen= 
träla Spółdzielni Mleczarsko - -Taj- 
Czarskich w Olsztynie rozpoczyna 
sprzedaż mleka w butelkach standa­
ryzowanych.

Mleko w butelkach litrowych, pół­
litrowych i ćwiartkach będzie roz- - 
prowadzane przez sklepy mleczar­
skie oraz punkty sprzedaży spół­
dzielni „Mazur“ i to zarówno na 
asygnaty Ubezpieczalni Społecznej, 
jak i dla innych odbiorców.

Z udogodnienia ‘ego, podyktowa­
nego względami higienicznymi, będą 
niewątpliwie zadowolone wszystkie 
gospodynie w mieście, (ii.)

oraz

zadania
Centrali Spółdzielni Ogrodniczych

Centrala Spółdzielni Ogrodniczych w Olsztynie powstała z byłego 
referatu ogrodniczego „Spclem“. Pracę swoją i działalność na terenie 
Warmii i Mazur musiała rozpocząć od podstaw, bowiem przejęta spuś­
cizna nie przedstawi&ła żadnych wartości ani pod względem material­
nym, ani też organizacyjnym.
Pierwszym organizacyjnym kro- , 

kłem Centrali był podział terenu 
swojej działalności na 4 rejony: 
Olsztyn, Pasłęk. Lidzbark i Giżycko. 
Spółdzielnia rejonowa w Olsztynie 
objęła: Ostródę, Olsztynek. Nidzicę, 
Szczytno i Reszt 1, w Pasłęku — Bra­
niewo, Morąg i Susz, w Lidzbarku — 
C-órowo i Eartoszyce, w Giżycku —; 
Węgorzewo, Kętrzyn, Pisz 
wo.

i Mrągo-

PIERWSZY ROK
Na takich podstawach 

cyjnych oparta Centrala 
cza rozpoczęła swoją działalność od 
penetracji terenu i badaniu jego 
możliwości. Jednocześnie cpracowa 
no plan na rek 1918, który w prak­
tyce, jak się okazało, został nie tył 
ko wykonany, ale i przekroczony.

organiza- 
Ogrodni-

Państwowa placówka transportowa 
obsługiwać bądzie eałe województwo 
Główna sśetiz ha 
w Olsztynie

Wkrótce już w Olsztynie powstać ( 
ma oddział przedsiębiorstwu pań- I 
Stwowego pod nazwą „Międzyiiaro- I 
dewi Ekspedytorzy O. HARTWIG“ 
z 6 filiami w miastach powiatowych j 
województwa. ■ &

W tym celu „Hartwig“ zwrócił się 
do Woj. Komisji Lokalowej o udzie­
lenie pomieszczenia na lokal biuro­
wy w centrum Olsztyna, oraz przy­
dziel 13 boksów na garaże dla samo­
chodów ciężarowych i magazyny na 
terenie pokoszarowym przy ul. Arty­
leryjskiej. '

Przedsiębiorstwo obsługiwać bę- 
przede wszystkim placówki pań­

stwowe, podlegle Min. Przemysłu 
i Handlu, które korzystały dotąd] 
z usług firm prywatnych. (1.)„Przegląd Zachodni“ 

© muzeach
Zeszyt grudniowy „Przeglądu Za­

chodniego“ przynosi wśród koresąon 
dencji w artykule St. M. Sawickiej 
opis muzeów terenu olsztyńskiego.

Autorka omawia sprawy muzeal­
nictwa w związku z referatem II. 
Skurpskiego, kustosza muzeum w 
Olsztynie, wygłoszonego w Toruniu 
na zjeździe Związku Muzeów w 
Polsce. Nawiązuje cna jednocześnie 
do artykułów mgr. Antoniewicza, 
poprzednio zamieszczonych w tym 
piśmie.

\7 tym samym numerze znajduje 
się cpis otwarcia Stacji Naukowej 
instytutu Zachodniego w Olsztynie.

- (x)

i

Plan ten przewidywał między in­
nymi skup 10 ton miodu, natomiast 
do końca ub. r. zakupiono go CO 
ton (teren wyprodukował ogółem 
103 ton). Wskazywałoby to na niedo­
statecznie zorganizowane punkty -ku 
pu i równie niedostateczne pizeni- 
knięcie Centrali w teren.

Porzeczek i malin zakupiono w ro 
ku ubiegłym 16.S ton chociaż plan 
przewidywał zakup 20 t. a 
wości surowcowe w całym 
wództwie określane - są na 50 
ton.

W związku z przemianami 
turalnymi spółdzielczości ~ 
Ogrodnicza prowadziła również 
terenie województwa szereg 
zaopatrzeniowych.
MASOWE DOSTAWY

Pierwsza z nich objęła 
zaopatrywanie większych 
gospodarczych w warzywa 
ogórki kiszone, pasta pomidorowa 
itp.), których od sierprfa do listo­
pada ub. r. Centrala dostarczyła 370 
ton wartości 12.5 mil. zł.

Druga akcja zaopatrzeniowa obję 
ła państwowe zakłady fermentacyj­
ne, którym dostarczono 16 ton owo­
ców przemysłowych, oraz fabrykę 
przetworów owocowych w Tolkmic- 
ku (16 8 ton malin i porzeczek). Pora 
tym dostarczono spółdzielniom spo­
żywców, instytucjom, urzędom i in 
nym detalistom, 624 ton przetwo­
rów owocowych, warzyw, owoców, 
narzędzi pszczelarsk'ch. Skup mio­
du dla miodosytni w Milejowie wy 
niósł 32 tony.

możli­
wo jś-
do 80

struk- 
Centrala 

na 
akcji

masowe 
jednostek 
(kapusia.

46 stypendiom dla woj. olsztyńskiego
przyznał Pol Zw. b. Więźniów Politycznych

Dzięki staraniom zarządu okręgu 
Polskiego Związku b. Więźniów Fo- 
1 etycznych — główna komisja siy* 
condialna nrzy zarządzie głównym 
nrzvznali, da ckrecu olsztyńskiego 
4-3 stwoondlów. które wypłacone bę* 
da w bieżącym roku szkolnym.

Z przyznanych stypendiów 3 po 
3.C00 zł. przeznaczono dla słucha­
czów szkół akademickich 8 — dla
uczniów szkół licea'nych i 8 — za­
wodowych. cozosta’o zaś 25 dla mlo* 
dzleżv szkól podstawowyclt

i
I

PODŁOŻE HISTORYCZNE
Notowane przez r.as zjawisko nie­

równomiernego rozmieszczenia w te 
renie ognisk żvc’a wsi w stosunku 
dn powierzchni ziemi nie Jest oczy* 

i wiście dziełem przypadku. Dawna 
• siatka rozs’cd’cnia ludności rolnej 

z czasów okupacji niemieckiej, po­
wstała w okresie kapital'zmu drogą 
skupiania coraz większych obszarów 
ziemi w rękach ob-zarników — nie 
pokrywa się i pokrywać s’ę nie może 
z obecną siatką osadnictwa polskie­
go. mającego na celu rozradowanie 
głodu ziemi i likwidację feudalno- 
obszarniczych stosunków na wsi.

Własność ro’na niemiecka ukształ 
towana w okresie obszarniczo-kani* 
tal;.śtvc?n'’m wahała s:e w grani- • 
cech od 9 5 do 1093 i wyżej hekta* 
rów ziemi, gdy obecnie go- j 
spodarstwa indywidualne waha­
ją się w granicach od 5. 
do 15 ha. nie licząc drobnych sto­
sunkowo odchyleń — z jednej stro­
ny na rzecz eosooda^ctw hodowla­
nych i z drvg’ei — działek mniej* 
szych t. zw. r>"acoyn:czvch. fi)

Służba drogowa 
szkoli się

W trosce n fachowe wykształcenie 
służby drogowei organizuje sie na 
naszym terenie 6 tygodni o Wv kurs 
dla drogomistrzów. W kursie tym 
wezmą udział drogomistrze dróg oeń 
stwowych 1 samorządowych z całego 
województwa, (st)

ZAPASY NA ZIMĘ
W krótkim stosunkowo określ 

swej działalności Centrala przecho­
wała na z mę 50 ton owoców. 30 ten 
cebuli, 2 5 tony czosnku, 2,5 tony 
włoskich orzechów. |

Obroty handlowe Centrali do koń­
ca ub. r. wyniosły 50 mil. ‘zł (plan na 
1948 rok przewidywał obrót warto­
ści 18 8 mil. zł). W okresie tym Cen- 
trala przerzuciła na nasz teren róż-, 
nych przetworów wartości 11.4 mil. 
zł. Z akcji specjalnych wymienić też 
należy zaopatrywanie świata pracy | 
w owoce w okresie przedświątecz- i 
nym. I
W TYM ROKU

Plan na rok bieżący przewiduje 
przekazanie caiego hurtu, a więc 
zbytu i skupu, rejonowym spółdziel­
niom. które z kolei przekażą dęta-1 
liczną sprzedaż gminnym spółdziel­
niom oraz Centrali Spółdzielni Spo­
żywców i jej placówkom detalicz­
nym w miastach. Wszystkie prze­
tworu owocowe będą przekazywane 
do ĆSS. Reorganizacja odbywać sję 
będzie stopniowo i ma być zakoń-1 
czona do końca maja.

Na zakończenie wspomnieć by wy- | 
padało o konieczności należytej or­
ganizacji punktów sprzedażnych Cen-^

Dzień Olsztyna

Ze ster ch kronik

Kwaterunek miejski 
w Olsztynie 
w XVI stuleciu

Wszyscy kancirdaci. wyeur.iioal 
przez zarzad okręgu. zostali zatwier 
cV’.cri przez główna komisie stypen« 
d’a’.na w Warszawie. Przv przyzna­
waniu stypendiów brano nod uwagę 
warunki matoria’ne kandydata i ic 
go następy w nauce.

Wyplata stypendiów odbędzie się 
w pierwszych dniach lutego. Imien­
ny snis stypendystów umieszczony 
zostanie na t?bl’cv w zarządzie okre 
Eu przy ul. CuriCsSkłcdowsklci 2.

(ko)

fo ięczność 
spo’cczenslwaj 
z w c j s k i e m

Głód mieszkaniowy, który w po= 
wojennym zniszczonym Olsztynie 
daje nam się dziś we znaki, nie sta­
nowi czegoś osobliwego w dziejach 
naszego miasta.

Przeciwnie — wielokrotnie bywał 
odczuwany i wielokrotnie usiłowano 
go łagodzić zarządzeniami kwaterun­
ku miejskiego.

Oto na przykład w 1538 roku bur­
mistrz’ ogłosił zarządzenie, które za~ 
brahiato przyjmować sublokatorów 
bez zezwolenia władz miejskich.

Natomiast sublokatorom- których— 
jakbyśmy to dziś powiedzieli — do= 
kwaterował magistrat, zarządzenie 
burmistrza zapewniało wszelkie pra- . 
wa mieszkaniowe na przeciąg 3 lat, 
po czym musieli na nowo zabiegać 
o prolongatę swoich uprawnień.

(m. w.)

trali w samym Olsztynie, oraz zao-| 
patrzeniu ich w szeroki asortyment 
owoców, warzyw, o'odów rolnych, 
przetworów owocowych itp.

Jest to niewątpliwi najsłabszy
punkt, wymaga;ący jeszcze rcorga-- SZKOŁA MĘSKA j , .. ______: « o 1 c-rf’.’ń — • itv oe* T*
skiego. a co za tym ickie. — należy-; 
tego znopat’-zenia świata pracy w 
produkty rolne.

Wierzymy, że cel ten Centrala 
Ogrodnicza cw^gnie już w najbliż­
szym czasie, (ii.)

ńiz3C:ii dla nasycenia rynku olsztyń-; 25- ROCZNICĘ
. ... zG0NU VVŁ. LENINA

W ub. wtorek. U’ 
letnia Szkoła Męska 
uczciła uroczystym co» 
rankiem 25-rocznicę 
zgonu Wł. Iljicza Leni 
r.a.

Po zagajeniu uroczy 
stości c;4.ez w'cedv- 
rektora ob. Szeremetę, 
zebrani na 
uczniowie 
dwóch 
.,V7ódz i 
mas pracujących cale» 
go świata" i Lenin ge* 
niusz rewolue’i". 
sternic odbyła 
cześć artystyczna, 
która złożyły sie 
stenu chóru melodek'a 
macie i reer,dacie w'.er 
szv związanych 7. 
ba Lenina, (j.s) 
KTO JESZCZE 
NIE OGLĄDAŁ 

Olwarta niedawno 
-a’aoh muzeum 
Zamku wystawa obiaz 
dowa cod nazwa . Piek 
no Ziem Odzyskanych 
notrwa do dn. 30rgo 
bm- A więc iuż niewie

o

Wdki zagryzły 

dwEe łanie 
w (asach szczycfeńskl.h

(Od naszego korespondenta)
Przrd kilku dn’ami donieśliśmy

ukazaniu s’e w duszczv Piskiej wi'_ 
ków które na'eża u nas dn rzadkos 
ci i stanowla niemała sen.sac:e dl- 
myśliwvch. Stado whków. liczące 
kilkanaście sztuk, widziano ostatnie 
w pobliżu Ukty.

Jak sie dowiadujemy z terenu 
wilki do'a~łv iuż do lasów szcz' c:eń 
skic'1- które s'alv sie świadkam 
zwierzęcej tragedii: Drzed kilku d"ip 
mi znaleziono raszarcare szczatk’ 
dwóch łań. któro cadlv r.rawdoncdob 
nie w nierównej walce 7 wilkami, 
przerzucających sie z m cjsca na 
mieisce w poszukiwaniu żeru.

Cto gratka dla naszych myśli­
wych! (z )

poranku 
wysłuchali 
referatów'. 
Nauczyciel

Na­
się 
na 

wv-

CEO

W
r.a

Je dni pozostałe na 
iei zwiedzenie tvm. 
którzy dotychczas tego 
n’p uczynili.

Wystawa, jak iuż do 
obejmuje 

r.ajs
nosiliśmy.
303 z górą zdjęć 
piękniejszych i najbar 
dzici atrakevinveh dla 
turystów mieiscowośoi 
zarówno Warmii i Ma 
zur. iak i inn.ych dziel 
nic. nowróconych Pol­
sce w wyniku ostat­
niej wolny światowej.

(1)
Z RADIOWĘZŁA

Już kilka dni usły* 
aza nasi radiosłucha­
cze kilkudzicsiec'ooso- 
bowv chór uczniów i 
uczernic szkolv pow» 
szechnei nr. 2. W pro* 
grame pieśni ludowe 
przy akomDaniam -ncie 
kapeli. Chórem dyry­
gować bedzie Tomasz 
Eierniak. (mg)

JUTRO
UPŁYWA TERMIN

Z dniem jutrzejszym 
upływa termin sklada- 

podań o zapomogi

przvsluguiace nfezas 
możnym członkom i 
podopiecznym 
Więźniów 
nych. Termin 
ostateczny i 
złożone późr.jel nie be 
da rozpatrywane.

Jak już podawa­
liśmy. podania należy 
składać w sekretarka* 
cie 
nrzv ul. Curie*Sklodow 
skiei 
urzędowych, (o)

Zw. b. 
Polityca» 
ten jest 
podania

Okresu PZBWP

2 w godzinach

ODCZYT
W świetlicy 

dctólni ..Mazur' 
śc’e obok 
Ubezp. Spoi. 
Partycantów) dnia 31 
b. m. o godzinie 18=tej, 
staraniem Stów.
Księgowych odbcdz'e 
sie odezvt. dla człon* 
kow i gości p. t. „Po­
datek obrotowy w 
świct'e ostatniego de­
kretu". Odczyt wy* 
glos! naczelnik wvdzia 
łu Izby Skarbowej 
mgr. IŁ Cywiński.

(ą^

6PÓI®
" (W3j

apteki . 
przv ul'. •
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W obliczu nownch zadań

Dotychczasowe osiągnięcia 
Polskiego Związku Zachodniego 
na ziemi warmińsko-mazurskiej

\J

Okręg Polskiego Związku Zachodniego w Olsztynie, który stoi obec­
nie u progu nowych zadań i nowych obowiązków, zamknął swoją dzia­
łalność zeszłoroczną osiągnięciami, wystawiającymi mu z uwagi na cha­
rakter pracy jak najlepsze świadectwo.
W dniu i października 1947 roku 

olsztyński okręg PZZ posiadał 
7 obwodów i 38 kół. oraz 3.272 człon­
ków. Mimo wielkich trudności, mi­
mo braku odpowiednich funduszów 
już drugi kwartał ubiegłego roku 
Udaje się zamknąć następującymi 
osiągnięciami- 11 obwodów, 93 koła 
I 4.157 członków zwyczajnych oraz 
85 członków wspierających. Z obwo­
dów najliczniejszym jest obwód pra­
cowników pocztowych, który posiada 
18 kół i 945 członków.

W dniu 1 stycznia b. 
14 obwodów, 106 kół i 
ków.

PZZ Interweniuje na rzecz auto­
chtonów w 72 wypadkach, pisze 630 
pism i podań zgłaszającym się auto­
chtonom, wydaj e zaświadczenia, 
udziela porady prawne.

. U •

r. PZZ Uczy
5.533 czlon-

CODZIENNA PRACA
W ub. roku zarząd 

wszystkie jego placówki terenowe 
brały czynny udział w akcji weryfi­
kacji ludności miejscowego pocho- - 
dzenia. Praca ta polegała z jednej 
strony na uświadamianiu tej jud- [ 
ności 
stwa, _ .
wniosków weryfikacyjnych.

W minionym okresie sekretariat

okręg« nraz

joj obow’ązków wobec Pań- 
z drugiej — na oniniowaniu

Czy lesteś P 7 7 9 
jui członkiem

Ozien.EBhSB

OŚWIATA 
I EEPOLONIZACJA

Najbardziej jednak wymowne wy 
niki osiągnięto na odcinku pracy 
kulturalno - oświatowej. Polski 
Związek Zachodni udziela subwen­
cji na zakup podręczników szkol­
nych dla kształcącej się młodzieży 
miejscowego pochodzenia na 
sach repolonizacyjnych, 
ekwiwalent wykładowcom 
sztynie i Barczewie 
217.775 zł.

kur- 
wypłaca 
w 

na łączną
Ol- 

sumę

1947-szkolnym
PZZ przydziela 

w Giżycku i Mrągowie

Poza tym w roku
48 olsztyński okręg 
internatom 
kwotę 375 tys. zł r.a utrzymanie 
uczniów szkół średnich (autochto­
nów), a internatowi Uniwersytetu 
Ludowego w Morągu kwotę CO tys. 
zł oraz Uniwersytetowi Ludowemu . 
w Pasymiu 30.000 zł.

PZZ wypłaca w tym samym okre- ' 
sie 10 stypendiów po 1-000 zł mie- 
sięcznie uczniom szkół średn.ch ' 
miejscowego pochodzenia, subsydiu

je (sumą 20 tys zł) wycieczkę krajo 
znawczą młodzieży warmińskiej w 
liczbie 23 osób z Earczewa do War­
szawy i Krakowa.
DZIAŁALNOŚĆ 
KULTURALNA I SPOŁECZNA

Poza wymienioną pomocą mate­
rialną PZZ organizuje szereg im­
prez, akademii, koncertów, wystę­
pów artystycznych (Olsztynek, Bar­
toszyce, Kętrzyn, Giżycko), popisów 
zespołu świetlicowego U.L. w Mu 
rągu itd.

Do ostatnich osiągnięć PZZ należy 
otwarcie świetlicy w Giżycku oraz 
wyasygnowanie w ramach Cziynu 
Przedkongresowego sumy 60 tys. zł, 
przeznaczonych na wyposażenie w 
sprzet świetlicy w Gietrzwałdzie.

Wszystko to pozwala wierzyć, że 
Polski Związek Zachodni na Warmii 
i Mazurach w roku bieżącym wyipeł 
ni rzetelnie te odpowiedzialne za­
dania. które stawia mu Polska Ludo 
wa w ob'iczu ostatecznego scalenia 
Ziem Odzyskanych z reszta kraju.

(il)

NOWE WŁADZE MKS „LECHIA“ 
wybrało walne zgromadzenie

W ub. niedzielę odbyło się w Olsztynie walne zebranie największe­
go w województwie i najbardziej żywotnego Międzyszkolnego Klubu 
Sportowego „Lechia“, na którym wybrano nowe władze klubu.
Zebranie zagaił wychowawca fiz. 

11-letniej Szkoły Męskiej L. Szczer 
bicki. Pu sprawozdaniu z działalności 
zarządu, kasowym i komisji rewi­
zyjnej, zebrani udzielili absoluto­
rium ustępującemu zarządowi.

Przed wyborami nowych władz 
odbyło się wręczenie dyplomów ho 
norowych dla tych zawodników, któ 
rzy najgodniej reprezentowali bar­
wy „Lechii“ w ub. roku. Dyplomy 
otrzymali: Gicrukasówna, Ncwo- 
szór/na, Klemens II, FrenszkcwsLi, 
Majewski, Przybcrcwski, Zakrzew­
ski i Gajdzis. Następnie przewodni­
czący Woj. Rady dla Spraw Młodzie 
ży i KF H. Garstka zapoznał mło­
dzież z nową strukturą organizacyj­
ną sportu polskiego.

Nowe władze „Lechii“ wybrano w 
następującym składzie: prezes — 
Szemiel (11-latka Męska), wicepre-

zes — Dąbrowski (Lic. Kom.), sekre 
tarz — Horbaczewska (Szkoła Han­
dlowa), z-ca sekretarza CynalcwskI 
(Hangi.), skarbnik — Glcrukasówna 
(Handl.), gospodarz — Kozieł 
(Handl.),kronikarz — Monkiewicz 
(Handl.), kierownik sekcji 1-a mę­
skiej — Adaszewski (ll-iatba Mę­
ska), żeńskiej — Gicrukasówna, 
piłki ręcznej męskiej -- Sicniawski 
(11-latka Męska), żeńskiej Dąbrow­
ska (11-latka Żeńska), sekcji bok­
serskiej — Pcpcwicz (Lic. Kom.), 
piłki nożnej — Szczepanie k (Lic. 
Kom), narciarskiej męskiej — Cy- 
r.alcw^ki, żeńskiej — Markowska 
(Handl.), tenisa stołowego — Frcn- 
szkowski (11-latka Męska).

Komisja rewizyjna: Klemens 
Popowicz i Papierski (Handl.).

Opiekunem sekcji 1-a., narciar­
skiej i tenisa stołowego został L. 
Szczepański, sekcji gier sportowych, 
piłki nożnej i bokserskiej — K. 
Troieki.

MKS „Lechia“, która swym za-

i

ii.

sięgiem objęła wszystkie olsztyń­
skie szkoły średnie, liczy obecnie 
ponad 500 członków i wykazuje »ta 
łą tendencją rozwojową, (no)

Leci ia—ZZK 3:5
w teren e stołowym

W rocznicę wyzwolenia Morąga
uroczyste posiedzenie PRN

We wtorek cdbvl sie w Domu ZZK 
towarzyski mocz ten’sa stołowego 
Lechia — ZZK Olsztyn, ktćry za­
kończył sic wynikiem 5:3 na k-orz’ść 
kolejarzy. Barw ZZK broni i — Wiś 
niewski. Baibarcwicz i Roland. Le» 
chli — Frcnszkowski, Marta i Ada­
szewski.

Wyniki poszczególnych spotkań 
rrzedstawiaia sie nasfemrreo: 
Wiśniewsl-i — Marta 21:10, 21:15; 
Darbarewicz — Adaszewski 21:18, 
17:21. 21:13; Frenszfcowski — Bar- 
blrewicz 21:18. 21:19; Wśnicwski — 
Frenszkowski 21:15 2-1:11; Barba~e» 
wicz — Marta 19:21. 22:20. 21:15: 
Ma:ta — Hcland 21:15. 10:21, 21:18; 
Wiśniewski — Adaszewski 2ftl8, 
21:8.

Poważnych ilości złomu żelaznego 
dostarczy w tym roku hutom 
pow. elbląski

(Od naszego korespondenta)
Na rok bieżący zaplanowano dosfa 

we do hut z powiatu elbląskiego 
około 14C0 ton złomu żelaza i stali, 
180 ton druzgu żeliwnego oraz 120 
ton mezali kolorowych. Akcją zbiór» 
kową kieruje Powiatowy Komitet 
Zbiórki Złomu. Największa ilość 
złomu, bo około 500 ton znajduje się 
jeszcze na terenie miasta poważną 
Eość znaidiuie sie również w Kryni­
cy Morskiej.

Najpoważniejsze trudności natury 
technicznej napotykane 
ee złomu istnieia przv 
czołgów zatopionych w 
wadniaiaeveh stoiaoych 
w lasach. Duże również trudności 
transportowe przedstawia cksolos 
ataetn złemu 7 Krvniav. Morsk'ei i 
w ogó’e z Mierzei Wiślanej. (mx)
JDZIEN bez KŁAMSTWA“

Zespół artvstvczny Związku — 
Więźniów Politycznych dał ostatnio 
przedstawienie ..Moralność Pari Dul 
sfciej" i rozpoczął przygotowania do 
wystawienia sztuki J. Montgomery- 
s-go „Dzd:ń bez kłamstwa“. Sztukę 
i? uirzvmv w dobrei obsadzie ar= 
tystćw-amatorćw elbląskich już w

sobotę dn’a 29 bm.. na scenie kino­
teatru „Mars“. fanx)
NOWY KIEROWNIK 
URZĘDU STANU CYWILNEGO

W związku z reorganizacja admi« 
nistracij Zarzadu Miejskiego nastą- 

. piła również zm.ana na stanowisku 
kierownika Urzędu Stanu Cywilne­
go. Stanowisko to objął

. Józef, dotychczasowy 
, przedsiębiorstwa ..Lasy

(Od naszego korespondenta)
Na nadzwyczajnym posiedzeniu ple 

narnym PRN w Morągu uczczono 
4-tą rocznicę wyzwolenia miasta 
spod zaboru germańskiego.

Posiedzenie zagaił dłuższym prze 
mówieniem wiceprzewodniczący 
PRN, ob. Przychodni. Przedstawi­
ciel Wojska Polskiego wygłosił re­
ferat, w którym podkreślił zasługi 
Armd Radzieckiej w wyzwoleniu 
tych ziem i ocaleniu Polski od dal­
szej zagłady z rąk faszystów.

Poległych bohaterów wyzwoleń­
czej Armii Radzieckiej uczczono 
jednominutową ciszą.

Oprócz radnych wzięli w posie-

dzeniu udział przedstawiciele Związ 
ków zawodowych, organizacji poli­
tycznych i społecznych, młodzieżo­
wych, ZMP i „SP“ oraz delegacje 
szkół.

inż. Bohdan 
kierownik 

Miejskie“.
(mx|

przy zbiór» 
eksploatacji 
rowach cwa­
na lakach i

b.

i

WPŁYWY POCZTY
Wedlu? sprawozdania

r. ub. urzędy pocztowe ............ .....
Gdańsku i Gdyr.i uayskalv z prze» 
sy-łek listowych, paczek, wpłat ple- , 
nleżnych i rozmów telefonicznych i 
sumę 670 milionów zł. (mx) I

I
za grudzień 
w Elblągu, ‘

Dzień Ostródy

Drozdowo w pow. piskim 
oczekuje pomocy 
pow. R_dy Narodowej

(Od naszego korespondenta)
■Przewodniczący Gminnej Radv 

rodowej w
Na

Drozdowie składając 
sprawozdanie na posiedzeniu niskiej 
PRN poruszył kilka bolączek ze swe 
go terenu prosząc Pow. Rade Naro» 
dowa o pomoc. Na czoło potrzeb wy« 
sunął sprawę należytego zorgan’zo- 
wania ośrodka maszynowego, dopro 
wadzenia światła elektrycznego ko­
nieczność uruchomienia młyna w Dą 
krówce. oraz zaopatrywania spófc 
dzielni w potrzebne nawozy sztucz* 
ne. (St)

Diety za posiedzenie 
na sztandar ZMP 
w Braniewie

Społeczeństwo pow. braniewskiego 
żywo interesuje się młodzieżą, zor­
ganizowaną w związku M■odleży 
Polskiej. Ostatnio na posiedzeniu 
Powiatowej Rady Narodowej zaini­
cjowano ufundowanie dla młodzieży 
sztandaru ze składek całego społe­
czeństwa, przy czym radni zapocząt­
kowali zbiórkę ofiarowując na ten 
cel diety za posiedzenie, (ks.)

Szkolą się 
instruktorki 
tkactwa I koszyksrsfwa

W Rogiedlach (puw. lidzbarski) w 
końcu ubiegłego miesiąca został za­
kończony kurs instruktorek tkactwa, 
zorganizowany przez Olsztyński Za­
kład Doskonalenia Rzemic-s.a. 7 ab­
solwentek tego kursu zdaje obecnie 
egzaminy czeladnicza przed komisją 
egzaminacyjną przy Izbie Rzemieśl­
niczej.

Absolwentki zostaną instruktorka­
mi tkactwa na terenie naszego woje­
wództwa.

Warto nadmienić, że w tej samej 
miejscowości Zakład Doskonalenia 
Rzemiosł prowadzi warsztaty koszy­
karskie. gdzie szkoli kandydatów na 
instruktorów koszykarstwa. (ts.)

Turniej piłki
o mistrzostwo miasta Ostródy 
„Drwęca“ mistrzem ” 
w koszykówce

Dnia 23 bm. MKS „Drwęca“ w 
Ostródzie zorganizował zawody pił­
ki ręcznej o mistrzostwo miasta 
Ostródy. Zawody odbyły się w sali 
Liceum Pedagogicznego. Udział w 
nich wzięły następujące drużyny: 
WKS „Sokół“, ZZK, SKS, Wojsko I, 
Wojsko II i MKS „Drwęca“.

Drużyny siatkówki Wojsko I po 
zwycięstwie nad spółdzielcami, a 
ZZK nad drużyną Wojsko II zakwa 
lifikowały się do finału. Drwęca we 
szła do finału walkowerem .

W finale Wojsko I wygrało z ko­
lejarzami w stosunku 2:1 (19:15,
15:13, 15:10), a Drwęca przegrała z 
wojskowymi 15:11. 14:16 i 9T5.
Pierwsze miejsce zajęła drużyna 
Wojsko I przed Drwęca i ZZK.

W koszykówce mistrzostwo przv- 
padlo Drwęcy, która na drodze do

ręcznej

I

Kobieta przewodniczącym GRN
w Dąbrównie

<0.1 naszego korespondenta)
GRN w Dąbrównie na ostatnim 

swoim posiedzeniu wybrała nowego 
przewodniczącego w osobie ob. Mafii 
Żurawskiej. Delegatem do PRN wy­
brano ob, Edwarda Bułynko (wice­
przewodniczącego). (mr.)
120 LAMP ULICZNYCH

Zarząd Miejski wykonał już całko­
wicie plan oświetlenia ulicznego 
Ostródy. Obecnie miasto oświetlane 
jest przez 120 lamo ulicznych, (mr.)
NA POMOC ZIMOWĄ

Przeprowadzona w ub. niedzielę 
zbiórka uliczna w Ostródzie na ak­
cję Pomocy Zimowej, dala w wyni­
ku 12.760 zł. (mr.)
LECZNICTWO 
SPOŁECZNE

Powiat ostródzkl bezwątpienia na­
leży do najlepiej przez lekarzy Ubez 
pieczaini Spoi.. obsługiwanych tere­
nów w województwie.

Dzieje się to dlatego, że w Ostró­
dzie jest 3 lekarzy Ubezpieczalni 
i oprócz tego jeden, który dojeżdża

do Miłomłyna, Łukty i zespołu PNZ 
Bałcyny.

Poza tym na terenie powiatu jest 
1 lekarz w Dąbrównie. 1 lekarz w 
Olsztynku, który dojeżdża do gm. 
Waplewo i zespołu PNZ Zybułtowo, 
oraz 1 felczer w Biesalu.

Razem więc Ubczpieczalnia dyspo 
nuje 6 w pow. ostrćdzkim lekarza­
mi i 1 felczerem, (mr)
WALNE ZEBRANIE LM

Dnia 30 b. m. o godz. 11 w sali 
konferencyjnej Urzędu Skarbowego 
odbędzie się doroczne walne zebra­
nie obwodu Ligi Morskiej w Ostró­
dzie. (mr.)

Z sali sądowej

i 20.

prod. 
Dozw.

ponie-

TF OŁSZT1 Alfr,
TEATR IM. ST. JARACZA

„Wiktoria i jej huzar“ godz. 19.30.
KINO „POLONIA“

„Pieśń tajgi“ godz. 16, 18 
Dczw. od & lat.
KINO ..MAZUR“

„Człowiek- z karabinem" 
radź.. codŁ 15,30, 17,30, 19.30. 
od 14 lat.
MUZEUM NA ZAMKU

Czj nne codziennie oprócz 
działkow w godz. 10—14.

W j stawa „Piękno Ziem Odzyska­
nych“.
apteka dyżurna

Staromiejska, Stare Miasto 2. 
POGOTOWIE LEKARSKIE Ub. Spoi. 
(Partyzantów 3U) czynne nocą w godz. 
17—7, w niedzielę 1 święta godz. 
13—16. 20—7. Tel. 21-21.

IF El.KLAGU
Kina: „Bałtyk“ — Harry Smith 

odkrywa Amerykę. ..Mars“ — Była 
sobie dziewczynka. Strż pożarna — 
tel. 6. Pogotowie Ub. Społ. (Bielań­
ska 18) czynne w godz. 20—fi, tel. 49.
11 iiO'/£M o/jzi ’ir/ß

Dastoszyce JBajk»“ — SkandaL

Biskupiec „Polonia“ — Młodość poe­
ty. Giżycko „Wanda“ — Sąd Naro­
dów. Kętrzyu „Casmo* — Pirogow. 
Lidzbark „Uapito?- — Dwulicowa 
kobieta. ■ bioiąg „Adria“ — Nauczy­
cielka bawi się. Mrągowo „Raj“ — 
Wesoły suołokator. Orneta „Lutnia-* 
— Dragonwyck. Ostróda „Świt“ — 
Miłość na lekarstwo, Szczytno 
„Grunwald** — Piękna przygoda.

Radio
CZWARTEK 27 bm.

Wiadomości: 5.15, 6.10, 7.00, 12 04, 
16.00, 20.00, 23.00. Wszechn. Radio­
wa: 9.30 , 19.40.

7-25 muz. poranna, 8.30 „Stare i 
nowe“ 5 ode-, 8.50 d. c. muzyki, 9.15 
inform., 9-20 skrzynka PCK, 11.40 
aud. dla przedszkoli, 12.20 konc. so­
listów, 12.45 aud. dla wsi, 15-30 
„Śpiewamy piosenki“, 16.30 „Archi 
peiag ludzi odzyskanych“ pow. dla 
młodz., 16.50 „Biała zagadka“, 17.00 
muz. poważna, 17.45 poradnik języ­
kowy, 18 00 „Dla każdego coś miłe­
go“, 19.00 felieton lit., 19.15 muz. ka 
moralna, 20.30 „Czarna dama z so­
netów“ słuch., 21.15 Pieśni, 21.30 
konc. symfoniczny, 22.30 muz. ta­
neczna. 23.10 muz. tan. 23.30 Hymn.

Polskie Radio zastrzega możliwość 
zmian w programie

Kurs dla kierowców
ośrodków maszynowych
rozpoczął się 
w Mikołajkach

W ostatnich dniach nastąpiło 
Mikołajkach otwarcie drugiego z ko 
lei kursu dla kierowników ośrodków 
maszynowch, urządzonego przez re­
ferat szkoleniowy Centrali Rolni­
czej w Olsztynie.

Na kurs zgłosiło się 68 kandvda- 
tów. Po egzaminach wstępnych za­
kwalifikowano do przeszkolenia 42. 
Pozostałe osoby odesłano do Powia­
towych związków gnrnnych spół­
dzielni z tym, że część ich zostanie 
powołana na trzeci kurs dla kie­
rowników ośrodków maszynowych, 
który odbędzie się w Olsztynie w 
lutym.

Otwarcie kursu w Mikołajkach 
miało charakter uroczysty. Wzięli 
w nim udział przedstawiciele Cen-

w

trali Rolniczej, Polskiej Zjednoczo­
nej Partii Robotniczej. Woj. Wydz. : 
Oświaty Rolniczej. Kurs w Mikołaj­
kach zakończony zostanie 19 lutego.

W tym roku jest to więc już czw r- | 
ty kurs szkoleniowy, organizowany i 
przez Centralę Ro!n:czą. Trzy pierw-' 
sze miałj’ na celu przeszkolenie księ­
gowych gminnych spóidzicłni 
mopomoc Chłopska“ w 
jednolitego planu Kont. Na kursach 
tych, trwających łącznie 1S dni, 
przeszkolono 90 księgowych, (il.)

„Sa- 
zakresie

Zdrajca narodu polskiego
w szeregach żołdaków faszystowskich
Wj roli 
na Pacewicza

Sąd Okręgowy w Olsztynie roz­
patrzył sprawę Antoniego Pacewi­
cza, zam. we wsi Dworno w pow. 
Gurowo Iław.

Pacewicz odpowiadał za ochotni­
czą służbę w armii niemieckiej., któ­
rą dobrowolnie rozpoczął w 1'9:3 r. 
Pacewicz, do wojny obywatel polski,

oskarżony jest również o napad la- 
bunkowy z bronią w ręku, którego 
dokonał już jako żołnierz niemiecki 
na szosie wiodącej z Trok do Wilna 
w grudniu 1913 roku.

Sąd skazał Antoniego Pacewicza 
na łączną karę 10 lat więzienia oraz 
utratę praw publicznych i obywatel­
skich praw honorowych na przeciąg 
lat 5. (t.)

I

tytułu spotkała się z ambitną dru­
żyną , Sokola“, wygrywając w stos. 
51:36, dzięki b. dobrze dysponowa­
nemu strzałowo atakowi.

Wieczorem rozegrany został mecz 
tenisa stołowego ZZK — MKS 
„Drwęca“. Wygrali kolejarze w s‘-o 
sunku 6:2. (mr)

Dwie Gwardie
walczyły w Braniewie

(Od naszego korespondenta)
W ub. niedziele odbył sie w Bra­
niewie mecz pięściarski Gwardia Ol 
sztyn — Gwardia Braniewo, zakoń­
czony zwycięstwem drużyny o'.sztvn« 
skicj w stos. 10:4. W 
były, sie 2 walki, w 
cieżltici wa’ki sie nie

Bokserzy Braniewa 
li sie jako zespół b.
owy.

w. lekkiej od- 
w. koguciej i 

odbyły.
zaprezentowa* 
ambitnv i bo- 

roku’ac.v dobre nadzieje na 
przyszłość. Ustępowali gościom 
niczne.

Mecz oglądało penad G00 osób.

Turmas biic
tczewską Wisłą

(Od naszego korespondenta)
W dniu 23 b. m. na ringu Zakła­

dów Mechanicznych im. gen. Świer­
czewskiego w Elblągu odbyły się za­
wody bokserskie „Turmas“—„Wisła“ 
(Tczew). Zwycięstwo w wyso’vm 
stosunku 11:5 odnieśli pięściarze 
Elbląga. (mx.)

Wiec dla bezpartyjnych
w Giżycku

W Giżycku odbył sie wiec dla bez 
partvine5 inteligenci i i. postennw-go 
mieszczaństwa, zwołany przez Stron 
nictwo Demokratyczne. Wiec zagaił 
przewodn. KPSD cb. Ran’owski. 
Przemawiali: przedstawicie! CK SD 
mgr. K. Boniecl-i. prezes KW SD 
dyr. Lisowski i sekretarz KW ob. W. 
Błażejewski.

W przemówieniach dźwięczała zas 
sadneza teza, że nikogo nie powin­
no zabraknać przy budowie Po'ski

Ludowej w łet marszu do Socjalli» 
mu że cała postępowa Inteligencja 
nraciHeca i mieszczaństwo muszą 
właczrć sie w o?ń!rv rytm pracy 
dla w e’kiego Jutra, (w)

i

I Popisy
& Hetycznc-spcrtowe 
w Eblącu

(Otl naszego korespondenta)

Pomoc Zimowa
TO WE FLANTROPlA

TO OBOWIĄZEK

Na scenie Domu Kultury MiZicjan 
tów i O mowców wystąpił w dniu 
23 bm.. Jar. Sarnecki, dając dwugo­
dzinne wvs’cdv atctvczno-sDorto» 
v/e oraz nonisv w dźwiganiu cicża* 
rów. gicclu i łamaniu motali. Szczel 
nie wvcelniaiaca widownie publicz» 
ność nagrodziła siłacza uznaniem 5 
oklaskami. (mx)

Za nadużycia
w zzrządz e gminrr m

Sąd Okręgowy w Giżycku 
bliższych dniach rozpatrzy 
Stanisława Wilczyńskiego, 
Konopkach w powiecie giżyckim.

Wilczyński odpowie za 'T’zywla.v- 
czenio na stanowisku ref.tenta go­
spodarczego Zarządu Gn. me;;o u- 
Stalkach 36 tys. zł. pochodzących 
z wpłat mieszkańców wsi za pobra­
ne trutki na szczury, (ko.)

w naj- 
sprawę 
zam. w

Osiem stypendiów 
w pow. piskim

(Od naszego korespondenta)
Na wniosek komisji kulturaTno» 

ośw:atowcj prezydium Powiatowej 
Radv Narodowej w Piszu przyznało 
8 stałuch stypendiów dla kształcącej 
sie młodzieży, rekrutującej sie z ro­
dzin robotniczo=chłopskich powiatu 
Piskiego.

Stypendia beda wypłacany « fun­
duszów Po w. Związku Samorządo­
wego. (t.s.)

CENTRALA ROLNICZA SPÓŁ­
DZIELNI „Samopomoc Chłopska“ 
w Olsztynie, ul. Ogrodowa Nr 7 
poszukuje:

1. Kierownika Zakładów Monta­
żowych Maszyn i Narzędzi Rol­
niczych w Bartoszycach.

2. Kierownika referatu maszyn 
i narzędzi rolniczych Centrali 
w Olsztynie.

Od kandydatów na obydwa stano­
wiska wymagana dokładna fachowa 
znajomość maszyn i narzędzi rolni­
czych.

Zgłoszenia do referatu Personal­
nego Centrali, Olsztyn, ul. Ogro­
dowa Nr 7. 189

KSIĘGOWEGO BILANSISTĘ 
i KSIĘGOWEGO wykwalifikowa­
nego poszukują natychmiast P.O.Z.G. 
22 Lipca 16. 185

UNIEWAŻNIA SIĘ zaginioną pie­
częć okrągła — Związek Zawodowy 
Pracowników Rzeczypospolitej Pol­
skiej Zarząd .Kola ZZK Iława. 181

QdbudowyOBLIGACJE Pożyczki _ ___  „
Kraju kupimy. Płacimy połowę wari 
tości nominalnej. Wysyłać zalicze­
niem pocztowym. Wspólnota, Kra­
ków, Plac Wszystkich Świętych 8.

142-1

ZGUBIONO kartę rejestracyjną RKIJ 
Olsztyn na nazwisko Wieczorek 
Ginter, syn Jana, urodź. 192) r., zam 
w Wielkich Parlicach, pow. Reszel.

182-1

ZJAZD RZEMIEŚLNIKÓW
Okręgowy Związek Cechów w 

Ostródzie, zawiadamia, że w dniu 
31. I. 49 r. o godz. 11-tej odbędzie się 
w Ostródzie w „Domu Rzemiosła“, 
przy ul. Kolejowej 3 a zjazd rze­
mieślników z Okręgu tut. Związku.! 
Zjazd ten będzie miał na celu zapo­
znanie rzemiosła z obowiązującymi 
obecnie ustawami podatlrowyml oraz 
omówienie aktualnych dla rzemiosła 
zagadnień. Prosi się zainteresowa-. 
njoh o przybycie a» gi&zd. 130'

PAŃSTWOWE PRZEDSIĘBIOR­
STWO handlowe zatrudni dobrych 
pracowników (pracowmczki) bucha !- 
teryjnych względnie biurowych. Po­
żądani początkujący bilansi.ści. 
Potrzebna także rutynowana maszy­
nistka. Zgłoszenia z referencjami 
i świadectwami: Olsztyn, Stalina 42. 
III piętro. 192-2

ZGUBIONO kartę rejestracyjną RKU 
Lidzbark Warm. leg. stałą PPR 
Nr 914876 oraz log. czł. ZZRPR na 
nazwisko Kuczyński Jan. syn Stani­
sławy. urodź. 1921 r.. zam. w Nowej 
Karczmie, pow. Górowo Iłów. 191-2

ZAWIADAMIA SIĘ. że Zakład 
Optyczny, Grunwa'dzka 2. będzie 
nieczynny od 27—30 stycznia b. r. 
z powodu przeniesienia na ul. Sta­
lina 32~ 188-2
POSZUKUJĘ J pokoje z kuchnią. 
Zwrot kosztów remontu. Oferty do 
Administracji „Życia“ pod „Miesz • 
kanie". 124'

ZGUBIONO dowód zarejestrowania 
poszukującego pracy Nr 433. wysta­
wiony przez IZ Urzcdu Zatrudnienia 
w Kętrzynie w dniu 26. TV. 1917 r., 
na nazwisko Baranowski Jan. zam. 
Kętrzyn, ul. Szopena 29 1P3

OGŁOSZENIA
W „ŻYCIU OLSZTYŃSKIM“



PNZ-ty »fabryki chleba« (4)
Hmmwmw wr... ...  miii

NA ZACNWASZCZNYCH DZIAŁKACH
(Od specjalnego wysłannika)

BSZAR użytków rolnych na Ziemiach Odzyskanych wynosi około 6.300 
tys. ha, w czyni, według statystyki niemieckiej, ponad 31 proc., a więc 

około 2.000.000 ha, stanowiły przed wojną duże folwarki ponad 100 ha. Za­
gospodarowanie tych obszarów miało pójść dwiema drogami: drogą osad­
nictwa zagrodowego i drogą bezpośredniej administracji państwowej w 
gospodarstwach folwaresych. Przedsiębiorstwem, powołanym do admini­
strowania majątkami państwowymi, są Państwowe Nieruchomości Ziemskie 
(P.NZZ.).

PJNT.Z. mają za zadanie stale zarzą 
dzanie gospodarstwami rolnymi, przez 
natężonymi na tzw. Ośrodki Kultury 
Rolnej, wydzielanymi drogą selekcji i 
pozostającymi pod stałym zarządem 
państwowym.- Niezależnie od tego, 
P_NjZ. zarządza przejściowo również 
WKystkimi innym: gospodarstwami 
rolnymi powyżej 100 hd' w okresie,, 
poprzedzającym ich parcelację.

PIONIERZY
Państwowa Administracja jest tu 

więc często tylko pionierem, któ­
ry jakiś większy obszar niezago­
spodarowanej ziemi obejmuje na pe 
wien czas, aby — dzięki swym du­
żym możliwościom (traktory, ma­

szyny rolir.czc, inwentarz żywy) — 
zagospodarować go, wytępić chwa­
sty, uprawić i obsiać, a następnie od 
dać pod parcelację.

Trudno było by powiedzieć, która 
z tych dwóch zasadniczych funkcji 
P.N.Z. jest ważniejszą czy zakłada­
nie stałych Ośrodków Kultury Rolnej, 
czyli tworzenia owych czysto pro­
dukcyjnych „fabryk chleba“, czy toż' 
pionierska praca na tych terenach, 
gdzie osadnictwo indywidualne i spół­
dzielczość nie są w stanie uporać się 
■ napotkanymi trudnościami.

NIEUDANA PARCELACJA
Typowym obiektem, kwalifikują­

cym się do przydzielenia P.N.Z., ce­
lem zagospodarowania jest majątek 
Rostworowo, który oglądamy w czasie 
naszej włóczęgi reportażowej po woj. 
poznańskim. Historia tego majątku jest 
następująca: W 1945 r. ten 450-hek- 
tarowy majątek z doskonałą ziemią . 
pszenno - buraczaną i częściowo żyt­
nio - kartoflaną, został przeznaczony 
na parcelację osadniczą. Obszar ma­
jątku podzielono na 60 działek, z któ 
rydh połowę oddano pierwszej partii

osadników, przybyłych tu z różnych 
okolic Polski. Osadnicy ci zajęli zaibu 
iowania folwarczne i gospodarują na 
swoich działkach do dnia dzisiejsze­
go.

Gorzej natomiast poszło z zagospo­
darowaniem drugiej połowy działek 
parcelacyjnych, które otrzymali pra­
cownicy lolwarczni sąsiedniego mająt­
ku P.N.Z. Żydowo. Poza budynka­
mi folwarcznymi, zajętymi przez pierw 
szą partię osadników, na terenie Rozt­
worowa nie było odpowiednich domów

GUY MAUPASSANT w biblioteczce
Czytelników »Życia«

Znakomity nowelista i powleścio-“ „Silna jak śmierć“; „Życie“ 
pisarz francuski urodził się w 1950 
r. na ziarnku w Miromesnil w Nor­
mandii. Po ukończeniu szkoły śred­
niej kształci) się dalej w Rouen, na­
stępnie brał udział w wojnie 1870-71 
Pod wpływem swego wuja Gustawa 
Flaubert, jednego z najwybitniej­
szych pisarzy francuskich XIX w., 
rozipoczyna działalność literacką i de­
biutuje nowelą pt. „Baryłeczka“. 
Twórczość nowelistyczna pozostaje 
dziedziną, w której Maupassant osią 
ga szczyty talentu i uzyskuje naj­
szerszą sławę. Poza licznymi tamami 
opowiadań wydał on tom poezji pt. 
„Wiersze" I znane powieści jak:

„Plotf
i Jan“ i inne.

Zmarł w 1893 roku w 
Paryżem.

„Opowiadania“ — to 
lepszych może utworów 
nych świata. Maupassant potrafi w 
kilku słowach zawiązać intrygę, uwy 
puklić postacie i na niewielu stro­
nach zamknąć najważniejsze sprawy 
ludzkie. Piękny styl, prawdziwie 
francuski dowcip i porywająca lek­
kość i świeżość opisu, umiejętność 
wnikliwej obserwacji, odwaga w 
poruszaniu drażliwych problemów — 
wszystko to czyni z noweli Mau- 
passant‘a prawdziwe arcydzieło.

Auteuil pod
mieszkalnych, nie mówiąc już o stodo­
łach,, stajniach, oborach itd. Toteż for­
nale z Żydowa, mi no że otrzymali już 
prawo własności swoich działek, nie 
kwapili się zbytnio z porzuceniem służ 
by i przeniesieniem się do Rositworo-_ność — stworzyły ofcadnikom jeszcze 

' trudniejsze warunki zagospodarowa­
nia i uprawy swoich działek.

ZMARNOWANY WYSIŁEK
W kwietniu 1946 r. 30 rodzin służby 

folwarcznej z Żydowa zajęło swoje 
działki i rozpoczęło pracę na nich w 
najcięższych warunkach, jakie moż­
na sobie wyobrazić. Na źle uprawia­
nej ziemi rozpleniły się chwasty. O- 
sadinikom brak było potrzebnej ilości' 
koni i maszyn rolniczych, którymi moż 
na by było zaorać cały obszar. Do pra 
cy na swoich działkach musiell cho­
dzić czasem po parę kilometrów z 
Zydowa, gdzie na razie ciągle jeszcze 
mieszkali w czworakach.

Z drugiej strony administracja ma­
jątku. państwowego Żydowo musiała 
przyjąć innych fornali i, co za tym 
idzie, osadnicy zostali pozbawieni 
mieszkań na zimę. W rezultacie, nie 
rozporządzając pieniędzmi na zbudo­
wanie bodaj prowizorycznego baraku, 
osadnicy zrzeldi się jesionią swych 
działek 1 powrócili do służby w Zy- 
dowie.

Obecnie połowa gruntów Rostworo­
wa leży odłogiem, stanowiąc smutny 
rezultat lekkomyślnie podjętej i nie 
popartej odpowiednio przez Samopo­
moc Chłopską próby parcelacji.

Na wiosnę bież, roku tereny te 
przejmie prawdopodobnie PJV.Z. ł 

przy pomocy swoich traktorów zao- 
rze je i obsieje. Być może, że po pcw 
nym czasie, kiedy racjonalna upra­

wa ulepszy te granty i wypleni 
chwasty, powstanie na nich gospo­
darka oparta na nowych, lepszych 
zasadaolL

wa.
Nieobsiane działki osadnicze objęła 

tymczasem Samopomoc Chłopska z 
pobliskich Obornik, celem czasowej 
eksploatacji i zagospodarowania.

Jednakże sposób, w jaki instytu­
cja. ta gospodarowała przez blisko 
3 lata na działkach osadniczych 
Rostworowa — pozostawiał wiele 
do życzenia.

Była to, jak stwierdzają obecnie 
osadnicy, gospodarka rabunkowa, obli 
czona na wyciągnięcie z ziemi maksi­
mum zysku w jak najkrótszym czasie, 
bez zainwestowania i potrzebnego in­
wentarza i racjonalnej uprawy grun­
tów. 3 konie. 2 woły i wypożyczony 
ciągnik oto wszystko, na co zdobyła się

Lekcja na ekranie
Polska przoduje w produkcji filmów oświatowych

W czasie, wizytacji na lekcji jęz.~ woczesnej metody pedagogicznej. Wy 
polskiego w jednej ze szkół podstawo­
wych była mowa o skowronku. W 
pewnej chwili wizytator przerwał tok 
objaśnień i zwrćciił się do jednego z 
uczniów z zapytaniem, co wie o sko­
wronku.

— Jest to przyjaciel człowieka.
— Dobrze, moje dziecko, ale czy to 

jest ptak, czy zwierzę?
Chłopiec zwiesił głowę i milczał. Po 

chwili wyszeptał:
— Nie wiem.

*
filmowi coraz więcej ucz- 
własne oczy widzi na lekcji

Dzięki 
niów na 
to, o czym mówi nauczyciel.

Rozwój akcji filmowej w szkołach 
polskich ilustrują następujące cyfry:

W grudniu 1948 r. odbyło się 34.265 
lekcji filmowych w 554 miastach i 
2.954 wsiach. Korzystało z filmów o- 
światowych 1.135.285 uczniów.

Przeszło milion dzieci szkolnych 
uczy się przy pomocy najbardziej no-

Próby autobusu LOSP|3

produkowano już wiele filmów, wyko­
nano tysiące kopii.

Niemałą też zasługę położyło 400 
mechaników Działu Filmów Oświa­
towych, dowożąc do szkół aparaty i 
filmy, brnąc nieraz kilometrami po 
śniegu i błocie.
Polska przoduje w produkcji fil­

mów oświatowych. Na Międzynarodo­
wym Kongresie Ochrony Przyrody w 
Fontainebleau jesienlą 1948 r., wzbu- i 
dziła zachwyt wspaniałymi scenami z I 
życia ptaków krótkometrażówka poi- | 
ska p.t. „Ptasia wyspa“ wykonana na | 
jeziorach Milickich. Nie jest to pierw­
szy wypadek wyróżnienia filmu In- j 
stytutu Filmowego zagranicą. Odzna­
czenia otrzymały: „Wieliczka“ i „Wrót 
ki rucholubne“. Na Międzynarodo­
wym Kongresie w Londynie w 1948 r. 
wyróżniono film inż. Puchalskiego 
„Wykluwanie się piskląt“.

W liczbie 13 filmów oświatowych, 
zakupionych w ubiegłym miesiącu 
przez Czechosłowację (3) i Włochy 
(10), znajdują się wszystkie wyżej 
wymienione.
Ostatnio przybyły znakomite filmy 
dziedziny naszej produkcji przemy-

zakończone
W dniu wczorajszym zostały za­

kończone dwutygodniowe próby sa­
mochodu typu LOSP/3 marki Ley- 
land, który był karosowany w Pań­
stwowych Zakładach Mechanicznych 
w Mielcu.

Komisja, złożona z przedstawicieli 
PKS oraz PZM, po szczegółowym zba­
daniu ustaliła szereg poprawek, zrnle 
-•zających do zapewnienia wygody 
pasażerom, jak: zwiększenie kąta 
nachylenia siedzeń, rozwiązanie pro­
blemu dobrej, wentylacji i ogrzewa­
nia wnętrz autobusu w zimie, oraz

uszczelnienia nadwozia i inne po­
prawki.

Poprawki te zostaną uwzględnione 
w produkcji seryjnej autobusu Ley- 
land, którą rozpoczną Państwowe Za­
kłady Lotnicze w Mielcu już w naj­
bliższych dniach.

z
słowej. Centralny Zarząd Przemysłu 
Włókienniczego wykonał film p.t. 
„Więcej, prędzej i lepiej“, zapoznają­
cy z pracą w przędzalniach. Wyłowio­
no tu niedociągnięcia, zaniedbania i 
opóźnienia w pracy, co pomoże kie­
rownikom do podjęcia kroków zarad­
czych. Podobny charakter ma film na 
temat produkcji cukru, (wr)

Pałac Dziecka RTPD
powstanie na Górnym Śląsku

W Katowicach rozpoczęto w końcu- 
ub. roku budowę wielkiego nowocze­
snego gmachu RTPD, który będzie naj

Słowiańskie rzemiosło
na Krakowskiej Wystawie

W Muzeum Przemysłu Artystyczne­
go w Krakowie nastąpiło otwarcie wy- wactji wystawiają szkło, fajans, porce- 
stawy rzemiosła artystycznego naro­
dów słowiańskich.

Szczególnie
się dział wyrobów Związku Radziec­
kiego, posiadający wspaniałe stroje 
ludowe, barwne tkaniny, biżuterię za­
bytkową oraz wyroby porcelanowe.

Wśród eksponatów bułgarskich 
zwracają uwagę hafty 1 stroje ludo­
we, wśród serbskich i chorwackich — 
biżuteria, hafty i instrumenty mu- 
zyczne.

Rzemiosła artystyczne Czechosło-

lanę, barwne tkaniny i koronki.
Wystawa nie posiada działu polskie- 

ckkawle przedstawia-'go z uwagi na to, że w ubiegłym roku
Muzeum Przemysłu Artystycznego 
zorganizowało specjalną wystawę pol­
skiej sztuki ludowej.

większym w Polsce domem kultury 
i oświaty dla dzieci.

„Pałac Dziecka RTPD" mieścić się 
będzie w wielkim, zbudowanym w 
kształcie czworoboku, pięciopiętro­
wym gmachu. Eudynek posiadać bę­
dzie 339 sal oraz olbrzymią krytą pły­
walnię.

Dom Dziecka obejmować będzie kil­
ka zasadniczych działów. W dziale 
reprezentacyjnym mieścić się będzie 
wspaniała sala odczytowa, sala tea- 
tralno-kinowa, biblioteki 1 świetlice. 
Dział poświęcony pracy dziecka obej­
mie wzorowe przedszkola, ośrodki: fi- 
zyczno-wychowawczy, techniczno-nau- 
kowy, artystyczno-kulturalny, histo­
ryczno-wystawo wy, dożywialnię itp.

Nowe wydawnictwa

GŁODNYCH NAKARMIĆ
ZMARZNIĘTYCH OGRZAĆ

-«►-te.
Obniżone cei y za mydło
produkcji prywatnej i spółdzielczej

Nowy cennik detaliczny mydła do 
prania obowiązuje nie tylko na wyro­
by produkcji fabryk państwowych, 
lecz także — prywatnych i spółdziel­
czych. Kilogram mydła o zawartości 
62 proc, tłuszczu kosztuje 370 zł, o 
zawartości 45 proc. — 270 zł.

Notowany jest systematyczny wzrost 
produkcji mydła w fabrykach pań­
stwowych. Plan na rok ubiegły został 
przekroczony. Wyprodukowano 19 tys. 
ton mydła wobec planowanych 18 ty­
sięcy ton. W roku bieżącym przewi­
duje się wyprodukowanie w fabry­
kach państwowych około 30 tys. ton 
mydła, w prywatnych ok. 6 tys. ton, 
w spółdzielczych ok. 2 tys. ton. (i)

Pierwsza seria KUK­
LI 00.000 egzemplarzy

Ukazała się pierwsza seria książek, 
wydanych na zlecenie Komitetu Upow­
szechnienia Książki:

HENRYK SIENKIEWICZ — W pu­
styni i puszczy. 2 tomy. Państwowy 
Instytut Wydawniczy.

ELIZA ORZESZKOWA — Dziur- 
dziowie. Sp. Wyd. „Wiedza“.

IGN. KRASZEWSKI — Starosta 
Warszawski. 2 tomy. „Czytelnik“.

HENRYK SIENKIEWICZ — Krzy­
żacy. Tom I, II, III i IV. Państw. 
Instytut Wydawniczy.

ALEKSANDER BEK — Szosa Wo- 
rokołamska. „Książką“.

MAKSYM GORKI — Matka. 2 
my. „Książka“.

WIKTOR HUGO — Nędznicy. 2 
mv. „Wiedza".

WŁ. ORKAN — W roztokach. 2 
my. Gebethner i WoJff.

JAN WIKTOR — Orka na ugorze. 
Książnica - Atlas.

T. T. JEZ 
bary. „Czytelnik".

ST. SEMPOŁOWSKA — Na ratunek. 
„Książka".

Nakład każdej książki — 50.000
egzemplarzy.

W marcu ukażą się Placówka i Fa­
raon Bolesława Prusa, a zakończą 
pierwszą serię Opowieść o prawdzi­
wym człowieku Polewoja i Lata walki 
Sowińskiej.

Koszt jednego tomu wynosi 100 zł.

»Sprawy niąilzyiiaroilowe«
Rok 1. Zeszyt, 1. Październik — listo­

pad — grudzień 1948. Str. 218. Wyd.

Polski Instytut Spraw Międzynarodo­
wych. (Warszawa, Al. I Armii W.P. 11).

Z treści: Jerzy Poznański — Polsko- 
czechosłowacka współpraca gospodar­
cza. Dr Marian Muszkat — Radziecki 
projekt kontroli energii atomowej. 
J. Starec — Polityka W? Brytanii wo­
bec Palestyny. Dr Jerzv Sawicki — 
Na marginesie projektu konwencji 
o zwalczaniu ludobójstwa.

Poza tym numer zawiera dział prze­
glądów międzynarodowych, m. In. in­
teresującą „Kronikę niemiecką" dr 
W. Nieniewicza oraz dr Wildera „Go­
spodarkę Europy powojennej" oraz 
bogaty dział recenzji i omówień.

to-
to-

to-

Narzeczona Haram-

ś fp

Feliks Miłobędzki
INZ. - TECHNOLOG

zamarł w Pomaniu <ln. 24.1.1949 przeżywszy lat 74. 
górnym kościele św. Karola Boromeusza na Po- 

gocLz. 11-tej po czym nastąpi wyprowadzenie zwłok 
8m.uitaych tych obrzędach zawiadamiają: bliskich, 

przyjaciół 1 znajomych, pogrążeni w głębokim żalu.
IWECI» fWNUKff I KOOZZENSTWO

Po długich cierpieniach 
Msza św. odbędzie się w 
wątkach dn. 28 Btycznia o 
do grobu rodzinnego, o

•w 1

Samopomoc w tym majątku. W rezulta 
cie brak obornika, skąpe etosowa nie 
nawozów sztucznych i powierzchowna 
uprawa, wyjałowiły tylko ziemię i za­
miast poprawić jej wartość 1 wydaj-

St Mioduszewski

wybór naj* 
nowelistyczł-

DEKLARACJA
Niniejszym zamawiam ............... książek, które zaznaczyłem krzyży­

kiem na zamieszczonym obok wykazie 1 zobowiązuję się do opłacenia 
należności w sumie ......................zł (licząc po 200 zł za jedną książkę).

Prawa i obowiązki prenumeratorów są mi znane.

Nazwisko 1 Imię

Zawód ___

Adres

...f

1.

2.

3.

4.

5.

„Popiół iAndrzejewski J. 
diament-'. 
Niekrasow W. - 
Stalingradu". 
Maupassant G. • 
nia". 
Olbracht I. — , 
jaźń". 
Streng A. L. — „Chiny jutra“.

„W okopach

„Opowlada-

„Dziwna przy-

6. Czechow A. — „Opowiadania“.
7. Wolfert L - - - - -
8. Popowski 

wieka“.
8. Brzechwa 

gorąco".
10. Raj Anand M. — „Kulis".
11. Antologia noweli polskiej.
12. Lindsay J. — „Ludzie 48 rok

— „Banda Tuckera“. 
A. — „W imię czło

J. — „Ciepło, zlmir

Objętość książek będzie się wahała od 250 do 550 stron. 
Zaznaczyć krzyżykiem co najmniej 6 książek.

*) Deklarację wypełnić czytelnie i przesłać pod adresem: Warszawa, 
ul. Daszyńskiego 16, „Czytelnik“ Biblioteka w Prenumeracie.

!W trosce o krowy, konie l drób 
Instytut Zootechniczny w Brwinowie 
clice stworzyć im idealne warunki 
VS/ ZOROWY Ośrodek Zootechniczny powstaje w Brwinowie k. War- 

szawy, organizowany z inicjatywy rektora Szkoły Głównej Gospo­
darstwa Wiejskiego, prof. dr. Mariana Górskiego. Prace Ośrodka wpłyną 
na intensyfikację hodowli drobiu, b yuła i koni.

Naukowe badania w oziedzinie ho­
dowli zwierząt prowadzone będą 
obecnie w pracowniach urządzonych 
w dawnym pałacu właścicieli mająt­
ku Brwinów. Pod kierownictwem 
profesorów: Rostafińskiego i Herma­
na uczą się tu SGGW.

Ośrodek znajdujący się dopiero w 
stadium rozwoju prowadzi już w nie-r 
których dziedzinach normalną pracę. 
Zwiększający się eksport drobiu i jaj, 
przy dużej konsumeji wewnętrznej, 
stwarza konieczność powiększenia 
hodowli drobiu 'w Polsce. Min. Rol­
nictwa zleciło więc Ośrodkowi SGGW 
w Brwinowie opracowanie planu 
racjonalneji hodowli drobiu, który 
znalazłby zastosowanie w małych jed­
nostkach wiejskich

DOŚWIADCZALNE KURNIKI
Opracowuje się projekty kurników 

dla średnich gospodarstw rolnych. 
Chodzi o typy, które można by budo­
wać z materiałów, znajdujących się 
w danej okolicy. Np. dla Kielecczy­
zny z kamienia.

Zbudowano w ośrodku 12 wzorco­
wych kurników — z drzewa, kamie­
nia polnego, wikliny, cegły, gliny, 
betonowych pustaków, mat słomia­
nych i inne.

W ośrodku są głównie kury — 
karmazyny; sprowadzone będą jed­
nak dla celów doświadczalnych rów­
nież kury ras amerykańskich a tak­
że amerykańskie indyki t. zw. ma­
muty, oraz indyki z Anglii. W związ­
ku z tym zostaną wybudowane nie­
znane u nas dotąd — indycznikl.

Wypróbowany będzie również w 
ośrodku amerykański system hodo­
wli kur nośnych, polegający na sta­
łym trzymaniu ich w zamkniętym 
pomieszczeniu, bez wypuszczania na 
podwórze.

Kaczkom 1 gęsiom będą poświęco­
ne również prace doświadczalne na 
fermie.

SPOSÓB NA SKORUPKĘ
Ośrodek w Brwinowie zajmuje 

się również istotną, przy zwiększa­
jącym się stale eksporcie jaj (wy­
noszącym obecnie już 450 milio­
nów sztuk rocznie) sprawą zmniej­
szenia do minimum tłuczenia się 
jaj. Przy tak wielkich przesyłkach 
nie jest rzeczą obojętną, czy stłu­
cze się 1 proc., czy też 5 proc, 
transportowanych jaj.
Ilość stłuczeń zależy od rodzaju 

opakowania jaj i mocy skorupki. 
Moc skorupy jaja — od rasy kur .i 
żywienia. Po pewnym okresie badań 
ustali się, która z czterech najbar­
dziej rozpowszechnionych w Polsce 
ras kur znosi jaja o najmocniejszej 
skorupce i ewentualnie jak trzeba 
zmienić żywienie kur. Doświadczenia 
te będą wykorzystywane przy ra­
cjonalnej hodowli kur.

Rozwijający się eksport pierza 
również stawia przed brwinowskim 
Ośrodkiem poważne zadania. Trzeba 
opracować standarty i nomenklaturę 
pierza. Dotychczas bowiem nie było 
ściśle określonych nazw dla różnych 
gatunków pierza, co utrudniało poro-

zumienie się pomiędzy zamawiającym 
a dostawcą.

BADANIE BYDŁA
W Ośrodku rozpoczyna pracę rów­

nież stacja hodowli koni i bydła. 
Zbada ona sprawę polepszenia pogło­
wia bydła i koni w Polsce, zwalcza­
nia chorób zakaźnych i niepłodności 
u bydła. Powstaje tu również pierw­
sza w Polsce centralnej stacja sztucz 
nego zapładniania zwierząt.

Jednym z głównych zadań stacji 
jest zbadanie sprawy aklimatyzacji 
w Polsce importowanego bydła ro­
gatego. Trzeba ustalić, jaka żywność 
temu bydłu najbardziej odpowiada, 
na jakie choroby ono zapada i jak 
tym chorobom zapobiegać.

Ośrodek w Brwinowie rozwinie 
w pełni swą działalność w roku 
przyszłym, gdy zostanie zakończo­
na jego rozbudowa. Będzie on za­
opatrzony w wiele najnowocze­
śniejszych aparatów, jak Rentge­
na, aparaty kontrolne i inne. (w-k).

Obrady pedagogów
Ogólnokrajową konferencję pedago­

giczną RTPD organizuje w dniach 
27—29 stycznia br. resort wychowa­
nia Zarządu Gł. RTPD. Konferencja, 
której celem jest omówienie wytycz­
nych pracy na rok 1949, odbędzie się 
w lokalu Zw. Nauczycielstwa Polskie­
go (ul. Smulikowskiego).

Z SALI KONCERTOWEJ

PATOS CZAJKOWSKIEGO I KLASYCYZM RAMEA»
Skroujaczeiuski i Katz - du;a debiuty tu stolicy

Otyli żyją krócej
gdyż serca ich, obłożone warstwą 
tłuszczu, pracują z wysiłkiem i 
wcześniej odmawiają posłuszeństwa. 
Otyłość powodowana jest złą prze­
mianą materii lub też zaburzenia­
mi czynności gruczołów dokrew- 
nych. Zioła magistra Wolskiego

III

„Degrosa" zawierają jod organicz­
ny w roślinie morskiej Fucus ves 
który pobudza organizm do spala­
nia nadmiernego tłuszczu. Stosuje 
się je na przemianę materii 1 prze­
ciw otyłości bez specjalnej diety

K 3-0

KRONIKA SĄDOWA

75-letni ojciec już nie pamięta
55 dobrodziejstwa nowej ustawy o do­

chodzeniu ojcostwa skorzystała lU-letala 
Maria J., która figurowała dotąd jako 
dziecko nieślubne z ojca NN.

W pozwie swym Maria J. zaznaczyła, 
że dokuczyło się to, że była dzieckiem 
nieślubnym i prosi Sąd o nadanie jej 
nazwiska ojca, Mariana Z. Ojciec, 75-letni 
staruszek, nde przyznał się jednak do 
ojcostwa, twierdząc, że nic nie pamięta.

Sąd, biorąc pod uwagę zeznania świad­
ków, którzy stwierdzili, że Z. utrzymy­
wał stosunki z matką Marii J„ przyznał 
powódce ojcostwo i nakazał wpisanie 
nazwiska pozwanego, jako jej ojca, 
metryki.

tio

Nożem w brzuch 
za szklanką piwa

D-o owocarni Adama Kowlesklego, prizy 
ul. Chełmskiej 30 w Warszawie, weszło 
3 mężczyzn J zażądali piwa. Właściciel 
odpowiedział, żeby poszli po piwo tam. 
Idzie pili wódkę. Wynikła »przeczka. Syn

przy

właściciela, Zbigniew, wziął demonstracyj­
nie dwa odważniki, w pewnej chwJM zga­
sło światło 1 jeden z gości zastał uderzony 
odważnikiem w głowę. Trzej klienci wy­
biegli na ulicę, ścigani przez Kowieskich, 
Na ulicy Zbigniew Kowicski uderzył jed­
nego z klientów, Strzerzaka, nożem' w 
brzuch. Cios był śmiertelny.

Sąd Okręgowy w Warszawie skazał Zbi­
gniewa Kowieskiego na 12 lat więzienia. 

Za bardzo się speszyli dozorcy 
u Marciniaka

niedbałe pełnienie swych obowiąz- 
zajęli ławę oskarżonych w Sądzie 
w Warszawie dozorcy budującej się 
w la bryce Marciniaka — Edward

Bartosiewicz i Walenty Kowalski. Oskar­
żeni pracowali na zmianę; Bartosiewicz, 
opuścił‘swój dyżur przed przybyciem Ko­
walskiego. W międzyczasie od pieca za­
paliły się beczki z lepikiem. Wskutek po­
żaru uległa zniszczeniu znaczna ilość szyb, 
używanych do wyrobu żyrandoli.

Niesumienni dozorcy zostali skazani po 
6 miesięcy więzienia.

Za

'/"ASTATNI koncert symfoniczny Fil- 
harmonii Stołecznej stanowił 

pierwszy występ w Warszawie zarów­
no dyrygenta, Stanisława Skrowa- 
czewskiego, jak i solisty, Alberta Katza 
(Izrael). Na program koncertu złożyły 
się: suita z baletu „Les paladins“ Jana 
Filipa Rameau, słynnego kompozytora 
francuskiego z pierwszej połowy 
XVIII wieku, koncert, wiolonczelowy 
Kamila Saint-Saensa i VI symfonia 
(„patetyczna“) Piotra Czajkowskiego.

Rameau jest fclrusznie uważany za 
jednego z twórców stylu klasycznego 
w muzyce. W swoich pracach teore­
tycznych ustalił on zasady tego stylu, 
jako kompozytor dał dzieła o dosko­
nałym zrównoważeniu poszczególnych 
pierwiastków muzycznych. Twórczość 
jego po dwustu latach nie utraciła 
nic ze swej świeżości i uroku.

Muzyka Kamila Saint-Saensa, fran­
cuskiego kompozytora, działającego w 
drugiej połowie XIX wieku odznacza 
się skończonością formy, elegancją, lek 
kością i wdziękiem. Występuje on we 
wszystkich swoich utworach jako do­
skonały znawca orkiestry. Umie on 
wykorzystać wszystkie możliwości 
każdego instrumentu, pokazać wszyst­
kie jego dobre strony. Dlatego też je­
go dzieła instrumentalne (koncerty 
fortepianowe, skrzypcowe, wioloncze­
lowe) są tak chętnie i często grywa­
ne przez instrumentalistów.

To, że muzyka Saint-Saensa 
brze „leży“ w instrumencie, 
pewne niebezpieczeństwo dla 
nawców, ponieważ bardzo łatwo jest 
dać się uwieść błyskotliwością formy,

tak do- 
stwarza 

wyko-

Wykonawca koncertu wiolonczelo­
wego, Albert Katz, szczęśliwie unik­
nął tego niebezpieczeństwa, dal inter­
pretację przemyślaną i głęboką. Pew­
na teatralność muzy .u Saint-Saensa 
została umiejętnie stonowana, przez 
co Uwypukliły się niezaprzeczone wa­
lory tego dzieła, jak śpiewność i pięk­
no linii melodyjnej i szczere uczucie.

Albert Katz posiada głęboki i nośny, 
a przy tym giętki ton, precyzyjną 
technikę palcową i smyczkową. Na 
szczególne podkreślenie zasługuje sze­
roka skala odcieni dynamicznych i du­
ża swoboda interpretacyjna. Wykona­
nie koncertu. Saint-Saensa stało r.a 
bardzo wysokim poziomie artystycz­
nym.

Drugą część koncertu wypełniła VI 
symfonia P.otra Czajkowskiego. Jest 
to ostatnie dzieło togo kompozytora, 
a jednocześnie jego najwyższe osią­
gnięcie twórcze. Zwłaszcza ostatnia 
część symfonii, pełne rozpaczy i bólu 
„Adagio lamentoso“ stawia Czajkow­
skiego w rzędzie największych symfo- 
nistów świata.

Dyrygent, Stanisław Skrowaczewski, 
przystępuje do opracowywania wyko­
nywanych dzieł z dużą starannością. 
Wyraża się to w tro-skliwym wydoby­
waniu szczegółów, subtelnym cienio­
waniu dynamiki. Wydaje się jednak, 
że artysta nie zawsze umie ogarnąć ca­
łość kompozycji, znaleźć i przeprowa­
dzić ogólną linię tematyczną i emo­
cjonalną, stąd miejsca chwiejne i za­
łamania. Zwłaszcza w symfonii Czaj­
kowskiego dyrygent dał się zwieść pa-

wpaść w efekciarstwo i pustą wirtuo- tetyką tego dzieła i wpadał miejscami 
'zeriQ- w dramatyczną deklamacje. (A. HA ,
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Nasz nowy konkurs rysunkowy

Czy jesteś dowcipny?

Czy jesteś dowcipny, Czytelniku? J eśli nie wiesz — możesz przekonać 
•lę o tym, dorabiając do zamieszczonego wyżej rysunku możliwie dow­
cipny podpis.

Wszystkie dowcipne podpisy będą ogłoszone w „Życiu", a autorzy ich 
otrzymają honoraria. Autorzy zaś pięciu najlepszych podpisów — wy­
boru ich dokona specjalnie powołane w tym celu jury — otrzymają po­
nadto wartościowe premie.

Stawajcie więc w szranki, Czytelnicy! Zdobywajcie ostrogi dowcipu! 
Rysunków konkursowych zamieścimy cgółem pięć. Każdy rysunek roz 

patrywany będzie osobno.
W .ten sposób istnieje możliwość zdobycia aż pięciu premii!
Odpowiedzi należy nadsyłać na kuponach do redakcji „Życia“, zazna­

czając na kopercie — „Konkurs dowcipów“.

Siupon H/r. 2
Imię, nazwisko

Adres
y

Proponuję podpis

ZASŁUŻONE AWAHSE SPOŁECZHE ffl

ŁATWIEJ O 721 PROCENT

W

(Od naszego specjalnego wysłannika)
Nowo mianowani dyrektorzy, wicedyrektorzy, kierownicy po­

szczególnych działów itd. pochodzą ze wszystkich niemal dzielnic 
Polski. Różnią się oni między sobą wiekiem, uzdolnieniami i rodza­
jem wykonywanej pracy. Wszyscy jednak przeszli przez twardą 
szkołę życia. Wszyscy pracowali z oddaniem i zapałem. Celem ich 
była nie korzyść osobista i pragnienie poprawy swojego bytu, ale 
odbudoiua zniszczonego przez wojnę przemysłu.

Ich przygotowanie fachowe nie jest jeszcze wolne od. braków. 
Walczyć więc muszą początkowo z licznymi trudnościami. Mają jed­
nała powierzony zazwyczaj odcinek pracy, który nie jest im obcy: 
współzawodnictwo, sprawy socjalne, bezpieczeństwo pracy itd.

Bo któż lepiej zna te sprawy, niż pracownik fizyczny? Komuś 
one jak nie jemu icłaśnie „leżą na sercu“? Któż jeśli nie on może 
wnieść pewne ulepszenia i innowacje do utartych już metod pracy?

Gdy więc po pierwszym, wstępnym okresie pracy dawny ro­
botnik „wżyje się“ w obowiązki dyrektorskie, ogromną pomocą jest 
jego wieloletnie stykanie się „oko w oko“ x wieloma bolączkami 
życia robotnika.

ŻYCIU Czesława Zielińskiego, 
wicedyrektora kopalni „Wie­

czorek" więcej było smutku, niż ra­
dości. Do roku 1946 nie był on w 
Polsce. Urodził się w r. 1917 w 
Oberhausen, w Westfalii, dokąd oj­
ciec jego, murarz z zawodu, wyemi­
grował z Poznańskiego w poszuki­
waniu pracy. Ale w Westfalii rów­
nież źle się działo poznańskiemu mu­
rarzowi. Więc wkrótce pojechał do 
Francji do Many (dop. Nord), gdzie 
zaczął pracować jako górnik w ko­
palni „Vilma“.

— Niewesołe było nasze życie — 
wspomina wicedyr. Zieliński — za­
robki ojca nic wystarczały na utrzy­
manie 7-miorga dzieci.

To toż 11-letni chłopiec, zamiast 
żyć normalnym życiem dziecka, mu­
siał pracować jak człowiek do-rosły.

— A szkoła?
Gorzki uśmiech wykrzywia usta 

Czesława Zielińskiego.

Dzieciństwo emigranta
— Dla dzieci polskich emigran­

tów nie było szkoły we Francji. 
Dopiero w roku 1929 wybudowano 
szkołę kolonii górniczej w Blan- 
ąui. Uczęszczałem do niej jednak 
tylko jeden rok...
Przez dwa lata pasł bydło bogate­

go farmera. Mając lat 13 zjechał na 
dół kopalni, roznosząc materiały wy­
buchowe, pchając wózki napełnione 
węglem i wykonywując t. zw. „lek­
ką“ pracę.

r.
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ROK DUMY ZSRR
Rekordy osiągnięć na każdym polu
. Bokiem rekordowych osiągnięć gospodarczych był dla państwa radziec­
kiego ubiegły rok 1948. Nie ma on sobie równych, jeśli chodzi o tempo 
rozwoju przemysłowego. Średni przyrost produkcji radzieckiej w latach 
1928—40 wynosił 17 proc, rocznie i bił pod tym względem osiągnięcia 
wszystkich krajów kapitalistycznych. Ten rekordowy przyrost został po­
nownie przekroczony, jak wynika z oficjalnego komunikatu Centralnego 
Urzędu Statystycznego ZSRR i wynosi za rok ubiegły 27 proc. i

Mijały lata, a Czesio wciąż pra­
cował w „Vilmie“. W międzyczasie 
awansował na pomocnika górnika, 
ale warunki pracy w kopalni były 
fatalne. Wynagrodzenie robotników— 
głodowe. Mając lat 16, wstępuje do 
Zw. Młodzieży Komunistycznej, a w 
rok później bierze już udział w straj. 
ku.

Czesław Zieliński

Również i w rolnictwie rok 1948 był 
wyjątkowy. Ogólna powierzchnia za­
siewów wzrosła o 14 milionów ha, co 
jest największym przyrostem w całej 
historii ZSpR. Dzięki rozwojowi agro- 
techniki osiągnięto również znacznie 
większą wydajność z hektara, niż w 
okresie przedwojennym.

Zbiory; zbóż dały około 120 milio­
nów ton, co postawiło kraj radzicc- • 
ki — szczególnie jeśli chodzi o psze­
nicę — na pierwszym miejscu w 
świeci e.
Gospodarcza potęga ZSRR wzrosła 

w ostatnim roku, dzięki dalszemu szyb 
kiemu rozwojowi aparatu wytwórczc- 
lo we wszystkich gałęziach gospodar­
ki. Ilość robót inwestycyjnych w po­
równaniu z 1947 r. wzrosła o 23 proc. 
Zbudowano i uruchomiono analnie 
więcej nowych fabryk, niż w obu po­
przednich latach powojennych. W su­
mie w ciągu pierwszych trzech lat j.o 
wojnie uruchomiono około 4.000 przed 
siębiorstw.
Entuzjazm mas obalił normy

Plan gospodarczy na r. 1948 opra­
cowany został na podstawie norm wy­
konywanych w najbardziej przodują­
cych przedsiębiorstwach. Ale i on zo­
stał przekroczony o 6 proc. Pragnąc 
jak najszybciej zaleczyć rany, zadane 
przez wojnę, naród radziecki — gospo­
darz swego kraju — rozwija coraz bar 
dziej socjalistyczne współzawodnictwo 
pracy.

Wysokie zobowiązania zaciągnięte 
przez robotników radzieckich, prze­
kraczane są nieustannie. Tak np. gór­
nicy, którzy przyrzekli dać krajowi 
2,8 miliona ton węgla ponad normę,- 
wydóbyli go o wiele więcej. Kolejarze, 
metalowcy i kołchoźnicy — nie tylko 
podejmowali wyższe zobowiązania, niż 
przewidywał plan, lecz nawet je prze­
kraczali.

W sumie ponadplanowe nadwyżki 
w 1948 dały olbrzymią pozycję 6 mi­
liardów rubli i przyczyniły się do 
skrócenia terminu realizacji powo­
jennego planu 5-letniego.

Dwukrotny wzrost zarobków
Osiągnięcia gospodarcze sprawiają, 

iż ludność Zw. Radzieckiego osiąga 
coraz większy dobrobyt.

W samym tylko r. 1948 realne zarób- f 
ki robotników i urzędników wzrosły 1 
przeszło dwukrotnie. Podniosła się 1 
również stopa życiowa kołchoźników. i 
Miliony rodzin wiejskich rozpoczęły 
r. 1949 z takimi zapasami, jakich ni­
gdy dawniej nie posiadały. !

Rząd radziecki przeprowadził w r. ' 
1948 nie tylko bój o rozwój produkcji, ’ 
ale również walkę o rozwój kultury. 
W tej chwili na wyższych uczelniach * 
ZSRR kształci się milion osób. Ilość ' 
uczniów szkół średnich wzrosła przez ’ 
rok o 2 miliony. Związek Radziecki, ‘ 
który odziedziczył po carskńj Hesji - 
laj większy analfabetyzm w Europie, ‘ 
przoduje obecnie, jeśli chodzi o stosu- ■ 
ick ludzi ze średnim i wyższym wy- I 
.kształceniem do ogółu ludności.

itowa technika i nowi ludzie
Olbrzymi wzrost aparatu wytwór- . 

czego pozwolił zatrudnić nowe rzesze j 
robotników i pracowników. Stan za­
trudnienia wzrósł o 2 miliony i prze­
wyższył poziom przedwojenny o 10 
proc.

„Pełne zatrudnienie", o którym 
na próżno marzą ekonomiści krajów 
kapitalistycznych, jest w ZSRR rea­
lizowano bez trudu. Cała zdolna do 
pracy ludność ma zapewnioną pra­
cę. Bezrobocie staje się niezrozumia- ' 
łym wyrazem dla obywatela Zw. Ra- [ 
dzieckiego. I

Głównym jednak czynnikiem ol­
brzymiego wzrostu produkcji i budow­
nictwa jest zwiększenie wydajności 
pracy dzięki zastosowaniu nowej tech­
niki. Przemysł radziecki jest w tej 
chwili gotów do spełnienia najtrud­
niejszych nawet zadań. Nie ma tak 
skomplikowanej maszyny, której nie 
mogłyby wyprodukować sowieckie za­
kłady, wyposażone w najnowocześniej 
szy ąprzęt techniczny.

— Strajk ten,, trwający 5 dni, prze 
graliśmy — wspomina. — Nie byli­
śmy w stanie dłużej walczyć z uzbro 
joną „po zęby“ policją. Ale drugi- 
okupacyjny strajk w roku 1936, 
trwający 15 dni, zakończył się na­
szym zwycięstwem. Otrzymaliśmy 
wtedy 30 proc, podwyżki, 40-godzin- 
ny tydzień pracy i 2-tygodniowe płat 
ne urlopy.
Bezrobotny

W strajku tym Czesław Zieliński 
brał czynny udział. Toteż nie da­
nym było mu korzystać z odniesione-

go zwycięstwa. Został nie tylko zwoi 
niony z kopalni, ale musiał prze­
nieść się do departamentu Pas de 
Calais, bo w Nord nikt nie chciał 
zatrudniać „czerwonego komunisty".

Na nowej placówce w kopalni 
,Rossę 8“ pracował 3 lata już jako 
rębacz. I znowu stracił pracę. Aż do 
wybuchu wojny gdy przynależność 
do Partii Komunistycznej przestała 
być chwilowo uważana za przestęp­
stwo.

Ale w roku 1940 gestapo zaczęło 
deptać Zielińskiemu po piętach. Rzu­
cił więc pracę i tułał się po Francji. 
Ukrywał się przed Niemcami, był 
czynnym członkiem ruchu oporu, aż 
w roku 1942 wpadł w ręce wroga.

— Nie dałem się — opowiada — 
Trzykrotnie aresztowali mnie Niem 
cy i wysyłali do obozów pracy, a 
za każdym razem udało mi s’.ę 
zbiec.
Po uwolnieniu Francji, Zieliński 

powrócił do pracy w kopalni. Ale 
nie na długo. Bo jeden z pierwszych, 
26 lipca 1946 roku powrócił do kra­
ju z żoną Haliną i 3-lctnim synkiem 
Jankiem.

Miał wtedy lat 29. Był „starym“, 
doświadczonym górnikiem, członkiem 
PPR. I kochał swą ojczyznę, którą 
znał tylko z opowiadań.
U nas i za granicą

— Gdy 25 sierpnia 1946 roku za­
cząłem pracować w kopalni „Maku- 
szowa“, odetchnąłem z ulgą — opo­
wiada. — Jakże inne niż we Francji 
były warunki pracy w Polsce! Tam 
pokłady są na ogół bardzo niskie. 

.Trzeba więc pracować klęcząc lub 
leżąc. Nagminnie panuje wśród gór­
ników choroba płuc pylica i reuma­
tyzm. Przy tym .praca w naszych ko­
palniach jest bardziej zmechanizo­
wana niż we Francji.

W czerwcu 1948 r. na robotnlko- 
dniówkę przypadało we Francji 
0.981 ton, w tym «amym czasie w 
Polsce wydajność wynosiła 1,349 
ton.
— Górnik we Francji jest wyzy­

skiwany. Minuty odpocząć nie da­
dzą. Nawet na „górnickiego papiero­
sa“ nie można sobie pozwolić. 
„Pierońskie" próby

Siedzimy w gabinecie wicedyr. 
Zielińskiego. Na biurku piętrzą się 
papiery. Dzwonki 
chwila przerywają naszą rozmowę.
Nowy wicedyrektor jest tak zajęty,
że nie może dużo t___
dziennikarzowi. Przecież 
swoje stanowisko zaledwie miesiąc. 
Nie jest jeszcze ze wszystkim do­
kładnie obznajmiony...

Ale dziennikarz nie zapomina, 
że rozmawia przecież ze słynnym 
przodownikiem pracy, Czesławem 
Zielińskim, który osiągnął 721 
PROC. NORMY. Więc chciałby 
bardzo wiedzieć, jakim sposobem

telefoniczne co

czasu poświęcić 
zajmuje

0NZ dożywia i leczy
5.000 gr streptomycyny od UNICEF
dla chorych dzieci

Same osiągnięcia techniczne nie by­
łyby jednak dostatecznym powodem 
do chwały, gdyby nie towarzyszył im 
wzrost umiej ętności technicznych. 
Niewątpliwie jednym z największych 
sukcesów ZSRR jest właśnie fakt, iż 
r. 1948 dał krajowi tysiące nowatorów 
w dziedzinie produkcji i techniki. 
Jeszcze niedawno do wyjątków nale--tomycyny. Przesyłka ta zapoczątkuje 
żeli kołchoźnicy, którzy mogli się po-_ serię dalszych przesyłek w bieżącym 
szczycić rekordowymi zbiorami. Dziś półroczu,

Misja Międzynarodowego Funduszu 
Doraźnej Pomocy Dzieciom przy ONZ 
„UNICEF“ przekazała ostatnio Mini­
sterstwu Zdrowia 5000 gramów strep-

wspaniałe wy-

SZTUKA POLSKA ZAGRANICĄ

WYMIANA
I

Literaci zagraniczni
zwiedzają Warszawę

W droć ie powrotnej ze Szczecina 
zatrzymała się w Warszawie wyciecz­
ka pisarzy zagranicznych, którzy u- 
czestniczyli w obradach Zjazdu Lite­
ra1 ów Polslrch. Wycieczka, w której 
skład "c-iodzili delegaci pisarzy ra­
dzieckimi, czeskich, bułgarskich, ru­
muńskie.. i węgierskich — poświęciła 
dtuższy czas na zwiedzanie miasta, o- 
glądając trasę WZ. getto, i inne miej­
sca zniszczeń i odbudowy Warszawy.

zbiór 200 kwintali kukurydzy lub 50 
kwintali pszenicy z hektara osiągany 
jest przez tysiące kołchozów na tere­
nie całego kraju.

Potęgą ZSRR jest jego planowa go­
spodarka socjalistyczna, opierająca się 
na społecznej własności środków pro­
dukcji. Potęgą ZSRR są także jego 
pełni zapału ludzie, którzy tworzą 
prawdziwą rodzinę robotniczą, gdzie 
nie ma wyzyskiwaczy i wyzyskiwa­
nych.

Gospodarcze osiągnięcia na rok 
1948 dają jeszcze jeden dowód roz­
kwitu sił gospodarczych i kultural­
nych socjalistycznego Państwa Rad.

E. Bragiński

i, które wyniosą ogółem 
30.000 gramów. Streptomycynę tę zu­
żyje Klinika Dziecięca przy Uniwersy­
tecie 
dzieci 
lenie 
kości.

Warszawskim dla ratowania 
cierpiących na gruźliczne zapa- 
opon mózgowych i gruźlicę

Dla kolegów
id koloniach

Międzynarodowa Federacja Studen­
tów, jednocząca w jednej organizacji 
związki studenckie 50 krajów, której 
stałą siedzibą jest Praga Czeska, or­
ganizuje przedstawienia teatralne i 
koncerty, z których dochód przeznacza 
na rzecz studentów w koloniach.

Ostatnio tego rodzaju imprezę zor­
ganizowano w Narodnim Divadle w 
Pradze.

WYSTAW
Na konferencji w Min. Kultu-- 

ry i Sztuki dyrektor Biura 
Współpracy Kulturalnej z Zagra­
nicą dr. J. Starzyński omówił 
plan wystaw wymiennych na rok 
1949.

STak jak we wszyst 
<ich dziedzinach ży­
da, nasza gospodar­

ka wystawowa wesz- 
a w stadium pracy 
ńanowej. Po uporząd 
iowaniu muzeów 
mnożą się wystawy 
/z kraju, z kolei pój­
dą zagranicę, dając 

w rewanżu, przegląd sztuki sąsiadów 
i narodów zaprzyjaźnionych.

Nasza ekspedycja wyraziła się w 
dwu doskonale zorganizowanych wy 
stawach sztuk! ludów.j: w Moskwie 
i Paryżu (o czym — późnie5).

Dwie polskie wystawy grafiki ar­
tystycznej cieszyły się wielkim p< - 
wodzeniem w Związku Radzieckim. 
Jedna z mch bawi w Wiedniu i uda- 
je się do Vłoch.

Wystawa ' polskiej ilustracji książ­
kowej robi furorę w Bułgarii. Wkrót 
ce powraca, po czym poszerzona i 
uzupełniona, wraz z wystawą pla­
katu pokazana będzie w Czechosło­
wacji w dniach 7 — 14 marca t. j. 
w „Tygodniu Przyjaźni Polsko-Cze­
chosłowackiej“. Drugą polską wy­
stawą w Pradze również w tym cza 
sie będzie „Malarstwo polskie retro­
spektywne“ (XIX w.), które następ­
nie uda się do państw Europy za­
chodniej.

W ramach międzynarodowej wy­
stawy sztuki dziecka Polska wysta­
wi swe eksponaty w Dusseldorfie.

Wystawa ilustracji książkowej po­
kazana była w Budapeszcie, potem 
w Belgradzie, Zagrzebiu, Lublanie, 
wreszcie w Sofii. Nasza grafika arty­
styczna wędrowała poprzez Niemcy. 
Szwajcarię, Belgię, Austrię i zatrzy­
mała się teraz w Wiedniu.

Polskie malarstwo współczesne 
oglądała Czechosłowacja w sierpniu 
i wrześniu 1948 r.; przemysł arty­
styczny bawi w Nowym Jorku i Wa­
szyngtonie od 7 b. m.. ilustracja

I

książkowa i grafika też odwiedziły 
Stany Zjednoczone.

Polska bardzo sumiennie przygo­
towuje się do wystawy retrospek­
tywnej malarstwa polskiego. Będzie 
to 80 — 100 płócien średniej wielko­
ści od.prac Antoniego Brodowskiego 
aż po schyłek impresjonizmu.

Z mniejszych wystaw są w przy­
gotowaniu. fotografika i scenografia. 
Ta ostatnia rozpocznie wiosną wę­
drówkę do Związku Radzieckiego.

Wystawa Szopenowska organizo­
wana jest przy ścisłej współpracy 
czynników polskich i francuskich i 
obejmuje eksponaty obu państw. 
Będzie to wystawa objazdowa, która 
rozpocznie swój żywot w Paryżu w 
maju 1949 r. w czasie Festivalu Mu­
zyki Romantycznej; w czerwcu uka- 
że się w Strassburgu, w październi­
ku przybędzie do Polski dla uczcze­
nia Reku Szopenowskiego.

Ostatnią z polskich wystaw 
zatytułowana „Mickiewicz w 
chach“ przewidziana na marzec

Wystawa nowoczesnej grafiki 
ksykańskiej wyrosła z bojowych 
tek propagandowymi.

W Tygodniu Przyjaźni Polsko-Cze­
chosłowackiej u’rzymy czeską i sło­
wacką sztukę ludową.

Na późne miesiące wiosen’-?? przy­
gotowywana jest wystawa retrospek­
tywna Gustawa Courbet, (wr)

jest 
Cze- 
r. b.
me- 
ulo-

można uzyskać tak 
nlki.
— Zupełnie prosto 

wiedź. — Zgłosiłem 
Pstrowskiego i zaraz 
miesiącu wyrobiłem 225 proc. I tak 
z miesiąca na miesiąc więcej.

— Ale jakim sposobem — nie ustę 
puje dziennikarz.

— Udoskonaliłem niektóre metody 
techniczne.

— Jakie?
Wicedyrektor Zieliński 

się“ i już nie zasłania się 
czasu.

To udoskonalenie metod 
na zastąpieniu łopaty specjalnie skon 
struowaną rynną, na usunięciu zbęd 
nych łańcuchów i na pracy siekierą 
(wynalazek Zielińskiego) zamiast pi­
ły.

Początkowo śmiano się z usiłowań 
„nowatorskich“ Zielińskiego. Drwili 
koledzy. Nie dowierzał Urząd Górni­
czy. Ale Zieliński razem ze swoim 
ładowaczem Tadeuszem Kwiatkow­
skim „robił swoje“, prosząc tylko o 
pozostawienie mu „wolnej ręki“.

Wreszcie pozwolono mu. I zaraz 
w pierwszym miesiącu Zieliński wy­
konał 430 proc, normy. W drugim — 
442 proc. W trzecim — 451 proc. W 
czwartym — 668 proc, a w piątym—■ 
721 proc.

Wówczas przestano się 
„pierońskrch prób“. Tym 
że pozwoliły one zastosować daleko 
idące oszczędności materiału i siły 
ludzkiej. Dzięki nowym metodom 
pracy Zielińskiego, rębacze w „Ma- 

"kuszowej“ z łatwością wyrabiają 
dzisiaj ok. 550 proc.

Pamiętny dzbi
14.XII.1948 r. był pamiętnym dniem 

w życiu Czesława Zielińskiego.
Tego dnia został on nagle wezwa­

ny do Centralnego Zarządu Przemy­
słu Węglowego w Katowicach, gdzie 
generalny dyr. Szczęśniak wręczył 
mu nominację na wicedyr. kopalni 
„Wieczorek“, największej pod wzglę­
dem wydobycia węgla kopalni w Pol­
sce. W kopalni, która trzykrotnie zaję­
ła pierwsze miejsce we współzawodnic 
twie. Raz z kopalnią „Mysłowice“, 
dwa razy z „Wujkiem“, a obecnie 
jest na „najlepszej drodze“ do po­
konania kopalni „Siemianowice“.

Z żalem żegnała rębacza Czesława 
Zielińskiego kopalnia „Makuszowa". 
Z radością witał nowego wicedy­
rektora „Wieczorek“.

— Jak pan daje sobie radę z no­
wymi obowiązkami?

Wicedyr. Zieliński uśmiecha się 
niepewnie.

— Pewno, że łatwiej wyrobić 
720 proc, normy, niż być wicedy­
rektorem — odpowiada z humo­
rem — szczególniej w pierwszym 
miesiącu pracy. Toteż przesiaduję 
w kopalni po 14 godzin na dobę, 
dopóki „nie wżyję się“ całkowicie 
w nowe obowiązki.

Stefania Osińska.

polskich
Akcja UNICEF-u ograniczająca 

dotąd do dożywiania 700.000 dzieci, u- 
lega rozszerzeniu, obejmując również 
zorganizowaną akcję leczniczą.

Poza tym UNICEF przekazał penicy 
linę o wartości 384.000 dolarów dla ak­
cji przeciwwenerycznej prowadzonej 
w skali ogólnokrajowej. W związku z 
tą akcją oraz zamierzeniami na przy­
szłość, UNICEF wysyła personel lekar­
ski i pracowników opieki społecznej 
za granicę na okresowe kursy i prak­
tykę. Ponadto dla pogłębienia wiedzy j 
o zdrowiu i rozwoju dziecka. UNICEF I 
przesyła do Polski również książki | 
naukowe. '

się

— brzmi odpo" 
się na apel 
w pierwszym

,jpodda> 
brakiem

polegało

śmiać z 
bardziej,

Reprodukcje Tretiakowskiej galerii
otrzymał w darze ZAMP

Zarząd Główny Związku Akade­
mickiej Młodzieży Polskiej otrzymał 
w darze od studentów polskich stu­
diujących w Moskwie reprodukcje 
najcenniejszych dzieł Galerii Tretia­
kowskiej.

Reprodukcje przedstawiają twór­
czość malarzy radzieckich przed re­
wolucją. W dołączonym liście stu­
denci polscy studiujący w Moskwie 
proponują między innymi z przysła­
nych reprodukcji urządzić wystawę 

j wędrowną z referatami i przewod- 
I nikiem, które umożliwiłyby młodzie- 
| ży polskiej zapoznanie się z kulturą 
' Związku Radzieckiego.

ZBYT OPIESZALE
p RZEPROWADZENIE reformy plac . normy produkcyjne, ani też pracow- 
• wymagało olbrzymiego nakładu nicy nie zostali zaszeregowani do po- 
pracy przygotowawczej we wszystkich 
szczeblach naszego aparatu gospodar- , 
czego i administracyjnego oraz w or­
ganizacjach zawodowych.

Podkomitet Płac, w którym zogni­
skowały się wszystkie zagadnienia 
związane z reformą płac, wypełnił swe 
zadania w rekordowym czasie. Ca­
łość zagadnień przeprowadzona zosta­
ła już w grudniu r. ub., a z począt­
kiem stycznia br. nastąpiło zawieranie 
nowych układów zbiorowych. W chwi­
li obecnej znakomita większość ukła­
dów zbiorowych jest już podpisana.

Zasięg tych układów pod względem 
rzeczowym jest o wiele większy niż 
poprzednio.

Układ zbiorowy — jak to słusznie 
określa Józef Kofman, sekretarz 
KCZZ — jest dziś nie tylko zbiorem 
praw i zobowiązań obu stron podpi- 
sującyoh go, nie tylko określa warun­
ki pracy i płacy oraz zobowiązania 
obu stron, ale faktycznie — stal się 
skarbnicą doświadczeń poszczególnych 
przemysłów z dziedziny organizacji 
pracy, walki o produkcję i poprawę 
bytu pracujących.

Stąd prosty wniosek, że z treścią 
układów zbiorowych i ich intencją 
powinno się jak najdokładniej i jak 
najszybciej zaznajomić wszystkich za­
interesowanych robotników. Dotyczy 
to przede wszystkim zaszeregowania 
do nowej siatki plac, zasad obliczania 
nowych n< rm wydajności, regulami­
nów premiowania itp.

I'YMCZASEM, mimo żc kończy się 
styczeń, istnieje jeszcze wiele za­

kładów pracy, gdzie do dnia dzisiej­
szego nie zostały opracowane nowe ■_'kładach pracy.

szczególnych grup uposażeniowych. 
Przykładów takich jest niestety jesz­
cze dość dużo.

Oto jak podają korespondenci „Try­
buny Robotniczej“ robotnicy takich 
dwóch wielkich zakładów, jak huta 
„Pokój“ i „Baildon“ nie znają ani no­
wych norm, ani też nie wiedzą ile 
wynoszą ich stale zarobki.

„Normy nie ma i nie wiemy do 
jakiej grupy zostaliśmy zaszeregowa­
ni“. „Nikt nie wie nawet za co pra­
cuje już prawie miesiąc“. „Wszyscy 
ludzie starają się podciągnąć w pracy, 
ale są bardzo ciekawi nowych norm, 
żeby wiedzieć jak przystąpić do no­
wego wyścigu pracy“ — oto kilka naj­
bardziej charakterystycznych wypo­
wiedzi robotników, wypowiedzi, któ­
rym trudno jest odmówić słuszności.

Przecież właśnie intencją reformy 
płac i norm było wprowadzenie przej­
rzystości w systemie płac i stworzenie 
właściwych bodźców materialnego 
zainteresowania robotników w wyni­
kach ich pracy. Rozumiemy, że opra­
cowanie nowych norm, sprawiedliwe 
zaszeregowanie do nowej siatki plac, 
nie mj-że być robione zbyt pochopnie, 
że jest to sprawa w niektórych galęn 
ziacb produkcyjnych bardzo trudna, 
jednak każda zwłoka, każde opóźnie­
nie w os atecznym uregulowaniu tych 
spraw i zapoznaniu z nimi ogółu za- 
mteiosuwanych, przynosi niepoweto­
wane ty, stwarza bowiem klimat 
niepewności i rzecz prosta nie wpływa 
na zwiększenie wydajności pracy.

bprawa ta musi być co rychlej osta- 
tec'fie załatwiona we wszystkich za- 

T. D.


